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ALLACH STRZE2E

15 tys. żołnierzy radzieckich 
opuściło już Węgry

BUD.APESZT 13 tysie-
c" radzieckich żołnierzy opug.
ciło już terytorium Węg:er, zgo­
dnie z porozumieniem o wyco­
faniu wojsk radzieckich stacjo-
nujących na Węgrzech 
forrńował wysoki urzęd:

pom- 
We.

gierskiego Ministerstwa Obro: 
General .Anta’ .Annues, c;-

war.y przez dziennik „Pesti H: 
lap”' powiedział, że terytoriu 
Węgier onuściło 13 tys. oo} a a- 
. ,■ 25 tysięcy

im

teli ZSRR, w 10
wojskowych.

Całkowite wycofanie około
óO tysięcy żołnierzy radzieckich
(wraz z rodzinami w sumie
tysięcy osób), trwające 
marca br., powinno zostać

od
za-

kończone przed M czerwca 1991 
roku. (P)

Czy Mładenow 
ustąpi?

w sobotą niezależna komisja 
ekspertów, potwierdziła auten- 
tyczrtoić filmu wideo, na którym 
zarejestrowano słowo Pet^ 
Młodenowa: „Najlepiej bądzie 
sprowadzić, czołgi I".

W ten sposób ówczesny prze­
wodniczący Rady Państwa, peł­
niący obecnie funkcje prezyden­
ta Bułgarii, Mtadenow, chctat 
rozprawić sie z pokojową de­
monstracją antyrządową przed 
parlamentem 14 grudnia 1889 r.

Dokument został nałkrecony
przez filmowca z Unii Sil De­
mokratycznych. Opozycja Uczy, 
że Pety^ Mładenow poda się do 
dymisji.

Boriana 8EMERD2UEWA

Frerydant Iranu AU Aibor 
Hattamł Hoftondiani cudem u- 
niknął imlarcl w lomochu, gdy 
w piątek wiiytowoł trujnowane

Według
deł tamach

wapomn lanych Iró- 
należy przypisać

(zw. AlrHtnikom rtiwolucjt, pud-

pnu tn^łiwnla tleml mlaito
Rout — poinformowała zochod- 
nioniamiacko prywatno sieć ta- 
łeiwrzyjna RTL Flus.

Powołując się na dobrze po­
informowane źródła teherań-
akie, RTl.

tródla
Plua donloela, ze

RafMndłanl w oetatniej cbwt- 
11 za namową doradców posta­
nowił wracać do Teheranu sa­
mochodem zamiast samolotom. 
W dwadzieścia minut po slar-
cle prezydencki samolot 
olodownł

UTWA

i

ek»-

burzonym 
mullów.

przez fanatycznych 
którzy uważają Raf-

sandżanlego za zbytniego libe­
rała.

Emigracyjna opozycja |r«(U
aka. mana jako „MudŁahodln!

poinformowała, taludowl" poiniormowaia, te w 
kwietniu ueliowal zaatrześić 
^fsandżanlego jeden z człon-

uaiiowal

ków_ jego ochrony oeoblati^ 
WachodnUmlemlecka agencją 
ADN podała natomiast, te in­
ny zamach, Irtóry podobno miąi 
mtejece przed, nterema tyewł. 
niami, Rafeandżanl przeżył wU 
ko dzidki kuloodpornej kami-
zelce. .twt

Ropa odblokowana
W 24 godziny po lamrołenlu 

lltowskioi doklarocil nlopodlog- 
loicl do raflnorii w Możejkach 
popłynąło ropa. Wznowienie do­
staw ropy ]et< pierwszym sygna­
łem, łe Związek Radziecki ma 
umiar dotrzjrmać swoje] cząici 
umowy i odstąpić zupełnie od 
blokady.

W środa premier Prunskle-
ne uzyskała od Michaiła Gor­
baczowa obietnice, te
wznowi dostawę

ZSRR
paliw na

Litwę, gdy tylko parlamenit w 
Wilnie zgodzi sle zawiesić de­
klaracje niepodległości. W plą.
telk, na wniosek prezydenta
Landaberglaa, parlament pirzy.

ne, twierdzi, że wstępne nego­
cjacje z Kremlem mogą zacząć 
się w ciągu dwóch tygodni, zaś 
pełna niepodległość Litwy może 
urzeczywistnić aię Już po trzech 
katach.

Blokada Litwy trwała jO ty­
godni. Republika poniosła w Jej 
wyniku 344 miliony rubli strat, 
60 tysięcy ludzi straciło pracę.

Jednocześnie jednak — twier­
dzi agencja AP — blokada 
pchnęła Litwę na drogę gospo­
darki rynkowej. Korespondent 
AP opisuje fabrykę „Pluta" —) 
produkującą plastikowe opako­
wania — w której po wstrzy­
maniu dostaw polietylenu roz-

Jk< na 100 dni .jnoralarium
na niepodległość". 

Premier Litwy, pani Prunskle-

winieto wydział wtórnego prze­
twarzania r--------- ' “ ■surowców. Foliowe
torby powatają teraz ze zuży­
tych buteldk. (08)

Obywatele dysydenci
Dekret prezydenta ZSRR przy­

wrócił obywatelstwo trzem ra­
dzieckim ^sarzom: Ałeksandro-
wl Zinowlewowi, Władimirowi
Moksimowowi i Żoresowi Mled- 
wiodiowowl.

Wszyscy trzej zostali pozba­
wieni obywatelstwa ze wzgle-
dów politycznych. 

Pierwszy był Miedwiediew.
Za oskarżenie o łamanie przez 
władze praw człowieka zapłacił 
pobyłem w „psychuszce” ■ na
Kałudze. Wypuszczono go po
wielu interwencjach, wysłano 
służbowo do Wielkie] Brytanii. 
Pewnego dnia wezwano go do
ambasady ZSRR
zwrotu paszportu, 
lat temu.

i zażądano 
Było to 17

f

ZSRIt

Dwa lata później, w 1973 ro­
ku w ten sam aposób pozbyto 
sle Władimira Maiksiznowa.

Najsłynniejszy z całej trójiki.
Zinowiew, 
obywatelstwa
kraju w 1078 roku.

zowtal pozbawiony 
i wydalony z

Dekret prezydenta został o- 
publikowany w sobotę. Jak do­
nosi agencja TASS. wspomina 
się w nim o naprawie krzywd, 
dobrej woli i humanizmie. In­
no agencjo zwracają natomiast 
uwagę na fakt, że dekret do­
tyczy trzech pojedynczych 
przypadków, podczas gdy ocze­
kiwano przywrócenia oby-

trzech

_______ przywrócenia 
watelstwa wszystkim potrakto-
wanym w ten sposób dysyden­
tom. <O8ł2



Polska - Niomcy 
w Budapeszcie MAZOWIECKI
NA CHADECKIM SZCZYCIE

Todeułi. Mazowiecki goicll w 
plqtak no obradach Międzyna­
rodówki ChnoidloAiko-Dofflo- 
kralycinoi w Budopoizclo. Przy­
był niaoczaklaranio - na tpocjol- 
na zoproizonlo premiera Antallo.

W intencji Antalla była to
realizacja obietnicy, zlolonej
przed trzema tygodniami pod­
czas poprzedniej wizyty pre­
miera Mazowieckiego, ie rząd 
węgierski pragnie przyczynić się 
do powodzenia rozmów między 
Polską i RFN.

W sobotę przed poludolem 
doszło do SO-młnutowego nie­
oficjalnego spotkania Mazowie­
ckiego i Antalla z kanclerzem 
Koblem. Następnie polski pre­
mier I kanclerz RFN romawla- 
II prawie godzinę w cztery 
oczy. Szczegółów rozmowy nie 
ujawniono.

Węgierski dziennik telewizyj­
ny podał jedynie, że politycy 
zgodzili się, ii zarówno sytua­
cja międzynarodowo, jak I roz­
wój wewnętrzny obu krajów 
sprzyjają polsko-niemieckiemu

prawej; TadeuKFot. CAF-Ai:

pojednaniu. 
Premier Mazowiecki odbyt

również spotkania z premierom 
Wioch — Andreottim I Belgii — 
Martensem.

Wszyscy oni przyjechali na 
zjazd międzynarodówki chade­
ckiej. Przodstarwlclols tej orga­
nizacji, istniejącej od 1001 roku 
1 zrzeszającej partie chrzeócl- 
JaAsko-demokratyczne w 84 pań­
stwach, po raz pierwszy w hi­
storii spotkali się w postkomu­
nistycznym kraju. Tematem ob­
rad była rola chrześcijańskiej 
demokracji w krajach środko-

Spot kanie w Budapeszcie. Od 
Helmut Kohl, Joztef Antolł.

woeuropejaldch. Uchwalono de­
klarację 1 poparcie dla prze­
mian demokratycznych na Wę­
grzech, w Polsce 1 Czechosło­
wacji. Wyraża ona nadzieję, że 
także Inne kraje regionu (w 
podtekście: Rumunia I Bułgaria) 
w niedalekiej przyszłości wejdą 
na drogę demokracji.

Uczestnicy szczytu zadeklaro­
wali poparcie dla polityki Gor-

baczowa. „Nawet Jeśli nie zga­
dzamy się z prezydentem ZSRR 
w wletu sprawach, powinniśmy 
go poprzeć. Wszelka alternaty­
wa byłaby zbyt niebezpieczna”

oświadczy!--------, - Wenezuelczyk 
Elduardo Fernandez, przewodni­
czący Międzynarodówki.

Anna BOROS, 
Budapeszt

Powietrzny autostop ZSRR

Finlandia nie udzieli

azylu

Ti*ol«w 1S4 HAerelMu”, !•< 
<Bcy ta Lwawa, lamłaal da La* 
ntogradu dałacłal ar sabaię da 
Mahhabnu. Ta Juł czorarty ra* 
driaekl lomełal uprairodwny 
MMMlolnla tny tygodnia de 
SkondyfMwłł.

Porywaczem okazeł ele — jak 
1 w poprzednich wypadkach —

pasażerów nie itala się krzyw-

Minister spraw wewB«tn«

młody człowiek, grożący atra­
pę granatu. Oddał alę w ręce 
policji po krótkich, aczkolwiek 
dość ekoropUkowanych ___  
cjaojach — nie mówił bowiem 
po angielsku, podobnie jak za­
łoga aamolotu (1). Nikomu z

nego-

Na parę godzin przed__  
nim Incydentem „Raboczaja 
THbuna” zacytowała atatystykę 
KOS, z której srynlka, że od 
IBfiB roku w terrorystycznych 

"■ samoloty „Aero- 
fłotu" zginęło 130 osób, e 800 
zostało rannych. Nie podano 
Jednak, Ha samolotów porwano 
bądź usiłowano porwać. NOpro- 
wadaenls samelota Jest n nas 
tak poBDlarae Jak kndalsż m- 
Boeboda” — stwierdza sarka-

lobot*

alycznle „Raboeuji Trtbuna".
(BM)

nych Finlandii odrzucił w po­
niedziałek wDloeek o azyl po­
lityczny. słoZony przez porywa­
cza radiieoklega samolotu Ole- 
ga Kozłowa.

Porwał on 19 czerwca samo­
lot Aerofłolu lecący do Mur- 
maAsika, chcLał lecieć do Sztok-
holmu, ale wprowadzony w
błąd przez pilota wylądował w 
Helsinkach.

Odmowa azylu nie oznacza
jeszcze. Iż Kozłow zostanie wy­
dany władzom radzieckim; mo­
że stanąć przed fińskim sądem.

Wniosek o azyl złożony przez 
kolejnego porywacza, Michaiła 
Wortołomlewa, nie był do tej 
pory rozpatrywany.

Piotr CEGIELSKI 
Sztokholm

FILIPINY

Wytropić Czejena
FtiiplAskie tUf bezpleczeóitwa 

rozpoczęły w poniedzlotek ariel- 
hq obławę na porywaczy Ti- 
mothy*oge Swantono, członiRi 
AmerybaAsklego Korpusu Poko­
ju. Porwali go 13 cieiwco^ na 
aryspie Negr os komunislyesni 
portyzonci.

ILpiny. Nowa Armia chce min. 
doprowadzić do lilkiwldacjl baz 
wojskoiwych USA na archipe. 
■ “ ■ ■ organizująlagu. Partyzanci
peniwania 1 zasadzki na ame-
rykańsklch iolnierzy.

26-Ietni Swanson, Indianin
z plemienia Czejenów, przy- 

■ ■ z USA diwa lata “jechal te-
mu I jako członek Korpusu u- 
czestnlczyl w zalesianiu Neg-

Na Negros operuje tyaiąc-
osobowy oddzlat Nowej 
Ludowi, maoLstowakiego
gniipowanlu. lotóre od 
walczy o komuniatyczine

Armii 
u-

21 lat 
Fi.

- _ . w«-
szyngton iMdJąl decyzję o

■ ■■ z Filipin całego

ras. Po Jego porwaniu 
• decyzję

ewalkniacji i 
20I-<Moboweieo 
koju.

Korpusu Po. 
(Pb!

3



Korespondencja Krystyny BRATKOWSKIEJ i Bertrna

Przyjechało 
25 mld marek

NORWEGIA

na
w niedzielą

Strajk 
platformie 

aotlfojkowoli
norwotcy wiertnicy. Cztery spo­
śród dziasląclu lyslący sotrud- 
nlonyeh no pląćdilosląclu plat­
formach, rozrzuconych na Mo-
nu Północnym i NorwAikim,
Tylu ludzi wystarczyło, by
nioruchomić

u-
norweski przemysł

I

i

• NRD wierzy, 
że unia walutowa to 
lepna przyszłość 
* „Ten towor *- po 
drugim łipca’* • Nikt 
nie wie, ile co b^zie 
kosztować * Wszyscy 
spodziewajg się dużego 
bezroboda.

Stało się. W momencie wej­
ścia w życie will walutowej — 
I llpca o godzinie zero — nie 
było chyba w NRD nikogo, kto 
nie odetchnąłby z ulgą. Dawno 
zniknęli przeciwnicy zawartego 
18 maja porozumienia. Nawet 
komuniści starają się teraz pod­
kreślać Jego dobre strony.

Większość dbywatell NRD u- 
znala wymianę marek 1 ?1 nie 
tyle za posunięcie polityczne 
czy gospodarcze, lecz za moral­
ne zadośćuczynienie: rekompen­
satę za cztendzieścl lat życia z

spalone. Ostatnio i tak nie na 
wiele mogły alę przydać — ca­
ły kraj był od tygodni w (tanie 
remanentu. Sklepy ogołocone, 
ostatnia nie można było dostać 
nawet chlóba. NSkt nie zama­
wiał towarów rodzimej produk­
cji. Nie dlaleffo, że nie było 
chętnych do kupna, ale by zro­
bić miejsce dla towarórw z RFN. 
To nic, że niewywiązanle się z 
zawartych umów spowoduje fi­
nansowe straty, skoro Jedna za 
drugą pojawiają się oferty za­
chodnich firm, a sklepowe ma­
gazyny szybko wypełniają się 
towarami w kolorowych opako­
waniach. Niektóre Już od kilku 
dni są na wystawach razem z 
wywieszką;

„Ten towar będziemy sprze­
dawać od 2 llpca*’.

naftowy.
Strajk wybuchł, gdy za­

łamały się negocjacje płacowe
wybiichl.

pomlędzy związkiem zawodo. 
wym naicLarzy 1 Stowarzyszę.
ulem
tTucMUttWcy

Przemyślu

komp1e6csem n Ida z ości wobec
tych „X lepszej strony muru”.
Wymiana daje mieszkańcom
wachodnich Niemiec także — a 
może przede wszystkim — na­
dzieję na lepszą przyszłość.

Tę nadzieję wykorzystał u- 
miejętnie kanclerz Kohl, obie­
cując, że jeśli CDU wygra mar­
cowe wybory do Izby Ludowej, 
wymiana 1 il nastąpi tak szytn 
ko, jak będzie to możliwe. Szef 
Banku Federalnego Karl Otto 
Poehl uznał wówczas ten po­
mysł za absurdalny z ekono­
micznego punktu widzenia. Pro­
ponował unię walutową, ale na
przełomie 1990—1991 roku. A
jednak stało się to wcześniej. 
Głosując na chadeków NRD-ow- 
cy głosowali za zachodnią mar­
kę.

p ned .pierwszym lipea z 
Republiki Fedenlnej przy­
jechało 6 tya. śoa bankno-

tów 1 MG tys. ton monet — w 
sumie 25 mld marek zachodnich. 
Od niedzieli każdy obywatel 
NRD może zapełnić nimi kie­
szenie. W ubiegłym tygodniu 
cierpliwie stali po pięć, sześć 
godzin w kolejkach, żeby wy­
pełnić kwestionariusze wymia­
ny. Każdy pracujący może po 
kursie 1:1 wymienić cztery ty-
siące marek, emeryt sze.<lć
tysięcy, dziecko — dwa. Powy­
żej ustalonego progu — już po 
kursie 2:1. Ale do 15 llpca bę­
dzie można podjąć z baniku tyl­
ko po dwa tysiące marek.

NRD-owskie banknoty zostaną

Marne są
perspektywy 
'niemieckiego

w tej sytuacji
wschodnio* 
przemysłu.

Potrzebne są ogromne Inwesty­
cje, a zachodni biznesmeni nie 
spieszą się z angażowaniem na­
prawdę dużych pieniędzy. Kan­
clerz Kohl w czwartek wespół 
z premierem NRD dc Malzie- 
rem zachęcał do Inwesfowanla. 
Zagwarantował nawet (ale tyl­
ko na trzy miesiące) specjalne 
kredyty dla NRD-owsklch za­
kładów, tetóre mają szanse u- 
trzymać się na rynku.

Rośnie lęk przed besoboclem. 
Do tej pory zwolniono niewiele 
osób, ale w drugiej połowie ro­
ku według ministra Romberga 
może stracić pracę 400 tysięcy 
ludzi. Zachodni eksperci wspo-
minają o milionie. a nawet
czterech milionach bezrolbotnych 
w przyszłym roku. Nikt nie wie 
czy premier dotrzyma otoletni-
cy. że do końca roku nie
wzrosną bardzo dotąd niekie o- 
płaty za mieszkania. Nie wiado­
mo, Ile trzdba będzie płacić za 
oibiady w stołówkach, przed­
szkole dziecka, przejandy Hp., 
ale wiadomo, że inne dobra bę­
dą kosztować tyle samo, Ile na 
Zachodzie. Wiadomo też, że pra­
ca będzie znacznie tańsza. Pen­
sje będą średnio dwa razy niż­
sze niż w RFN. a bezrobotni 
będą odbierali zasiłki w wyso­
kości GS proc, minimalnej płacy.

TYSIĄCE muzułmańskich 
PIELGRZYMÓW w tunelu pod 
Mekką wpadły w panikę po 
awarii wentylacji. Nieznana Jost 
jeszcze liczba ofiar. Trwa świę-
to Id al-Adha, szczyt mleslą-
ca pielgrzymkowego hadżdż. W
Arabii Saud: klej przebywa
prawie 2 min pielgrzymów 
zagranicy.

z

Naftowego, 
tlęr.lc igMuziii

na podwy^ę plac o t.23 pro. 
o ulamok wię. 

co] niż wynosi stopa inflacji.
ceni — czyli

Rozpoczęla 
wiertników

się ewakuBcJn
z platform, „w 

ciągu kilku dni — • -watygHdch
uprowsulzliny hellkopleram)
ląd" powiedział

■u.

państwowego Itoncernu
Oli. Marten Woldsdal.

rzecznik 
Stal-

Norwegla, drugi ,po Wielkiej 
Brytanii producent ropy 
Eurojjle, wydobyciu tego

w 
su.

rowca zawdzięcza trzecią część 
dochodów z eksportu. Zwląz.
Icowcy zapowiadają
mlnoi^ strajlk.

beat er.
Poprzedni. v/

1986 roku, trwa] dziewiętnaście
dni: (mc)

»
I

HOLUMBIA

Pacyfikacja MedelKn
w soObtą dwoi kołumbUtei 

handlonG naikotyków, Luli Car- 
bocai Acosla i Roloel Feman- 

lęstoli praewlazieni z wią- 
Mnlo w Bogocie do bazy woj- 
łkowej USA w Fanainio i dolej 
na Florydą.

Liczba handlarzy narkotyków, 
wydanych Stanom Zjednoczo-
nym przez władze Kolumbii.
wzrosła do 17. Dalszych 13 ocze­
kuje ekatradycji.

Medellin od piątku patroluje 
około 7 tysięcy żołnierzy 1 kil­
kuset policjantów. Jest to jed­
na z narjiwi^szych akcji sił bez-
pleczeństwa wymierzonych w
mafię.

Burmistrz miasta poinfonno- 
wal, że w piątek aresztowano 
grupę osób* p^ejrzanych o u- 
dział w ezwattkawyni zamachu 
bomśnwym, w któryńt zglnolo 
14 osób, raniono ponad 30. Nie 
podał jddnak liczby aresztowa­
nych ani ich tożsamości — 
stwierdza scbotnle wydanie „El
EepectadOir**, -

OLEG 
TOWANT
zKWtal

- «Qg>
KAŁDOIN, EMEBT-

GENERAŁ KGB
w sobotę zdegradowa-

zty i poBbawiony odznaczeń na 
mocy dekretu prezydenta Gor- 
baiczxzwa. Kalugtn przed dwo-
tna tygodniami publicznie o-
skairiyt Komitet Beapieczeń-
9twa Państiwoiweigo o naduży. 

■ ■ ‘dowanie władzy l wezwał
rooiwlauTda KGB.
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Armia Europy
Belgijski plan paneuropejskiego bezpieczeństwa

OroiUa bolkonliocjl Europy meplaby pnaclwitaislć tlą ourepoj- 
łka armia, do której należałyby oddziały ze Wschodu I Zachodu - 
głosi plan belgijskiego ministra spraw zagronlcinych Marka Eysken- 
10. Dokument bądile dyskutowany w tym tygodniu na londyńskich 
obradach NATO.

iPIan przewiduje podpisanie 
Paneuropejskiej Karty Bezpie­
czeństwa pod auspicjami Konfe­
rencji Bezpieczeństwa I Współ­
pracy w Europie. W pracach

stytucjl europejskie)!, które zer­
wałyby z zlmnowojenną mea-
tninoiclą".

„Najbardziej odsowtadaUby

KBWE uczestniczyły dotąd
wszyeUkle kraje europejskie po­
za Albanią (która od niedawna
też chce sle przyłączyć) oraz
U6A i Kanada.

..Kraje europejskie powinny 
zobowiązać alę traktatowo — 
powiedział tygodnikowi „Euro- 

Wpean" minister Eyskens — że w 
wypadku konlUktu wezwą trze­
cią stronę do arbHradu. Myślę 
tu na przykład o Międzynarodo­
wym Trybunale Sprawiedliwości 
w Hadze. Wprawdzie nie został 
on uznany przez ZSRR, ale nie­
które wypowiedzi ministra Sze- 
wardnadze wskazują, że pod 
pewnymi warunkami Trybunał 
może zyskać radziecką akoep- 

i tację".
Eyskens Uczy na poparcie za-

chodnlonlemiecklego ministra
spraw zagranicznych Hansa-Dle- 
srlcha Genschera, który postulo­
wał utworzenie stałego sekreta­
riatu przy KBWE 1 tym snmym 
przekszlałcenio Konferencji w 
rodzaj lokalnego ONZ. Również 
minister Szcwnrdnadze wezwał 
niedawno do utworzenia bliżej 
nie sprecyzowanych .jstałych in-
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BAŁTOWIE PROPONUJĄ

Negocjacje „3 plus 1"
Łotwa I Estonia powlonyŁotwa

ZOBtać włączone do litewskich 
nerocjacjt z Moskwą — oiwtad- 
ezyl w niedziele przedstawiciel 
rządu EałonlL

Endel Lippmas, minister bez 
tedcl w tallińskim rządzie poin­
formował, że szefowie republilk 
bałtyckich podjęli taką decyzje 
podczas sobotniej konferencji
□a «ictycie. Uczealnlczyll w
olej prezydenci Litwy I Estonii 
Yytautas Landsbergis I Arnold 
RuuteL Prezydent Łotwy, Ana- 
tolljs Gorbunows nie brał u- 
dzlału w spotkaniu.

ml wielonarodowa armia, stwo­
rzona przez małe państwa, za­
razem objęta rwaraoejarol oba 
supermocarstw —stwierdził Eys­
kens. — BłekUoe Berety ONZ 
Ole mogły podołaó wszystkim 
zadaniom ze wzglądo na biegu­
nowe przeciwieństwo miedzy 
polegam!. Szansa sukcesu mogą

Premier
zgoda Kremla

Lttwy uznała, te
na rozmowy

„3 + I" Jest mało prawdopodob-
na. (03)

POLICJA rumuńska 
PRZEPROWADZIŁA W KON-

być znacznie większa pod CU UBIEGŁEGO
wspólnym parasolem ZSRR I 
USA”.

Belgia, siedziba władz Jedno­
czącej się Europy, (przyjęła na 
sldble rolę .Jtatallzatora Idei" 
paneuropejskiej. Plan Eyskensa 
proponuje Związkowi Radziec­
kiemu wistęp do kontynentalne­
go systemu bezpieczeństwa — w 
zamian za Zgodę na przynależ­
ność zjednoczonych Niemiec do 
INAITO.

Napięcie polityczne między 
Paktem Północnoatlantyckim i
Układem Warszawskim wtnno
zniknąć w takim systemie nie­
mal zupełnie. Jest Jednak pra­
wie pewne, że plan napotyka 
ostry sprzeciw Stanów Zjedno­
czonych l Wielkiej Brytanii — 
skomentował swoje propozycje
.minister Eyskens. (me)

Nostalgia za NRD
Marka wscbodnioniemlecka umarła, przestała Istnieć na zaw­

sze. Przeważająca część opinii niemieckiej 1 międzynarodowej 
uważa to za przełom ku wspaniałe] przyszłości. Znaki zapyta­
nia stawia głównie prasa komunistyczna 1 postkomunistyczna.

„Jak ukręca się Innemu pań­
stwu głowę; pokuzoto to Bonn 
w formie nigdy dotąd nie spo- 
lykane). NRD jawi się od po­
niedziałku rano jaJro fikcja, po­
lityczny fantom pozbawiony 
jakiejkolwiek ekonomicznej 
substancji. Jest to bez wątipie-

fantom

nla przykład nigdy dotąd nie 
praktykowanego sposobu, w ja­
ki można dokonać anekaji. Nie 
padl ant Jeden strzał, do akcji 
nie użyto ani Jedne] Jednostki
Bundeswehry, nie ogłoszono
nawet stanu alarmu..." pIsze o 
unii ntemlceko-nlemleoklej —
Jak wMać nie bez oazezypllwo- 
ścl francuska „ł*Rumtoiie".francuska
organ partii komunlclyoznej.

.,»W dniu X weszła iw życie
nie tylko nowa waluta, ____ 
również nowy styl życia... Te­

lecz

OBŁAWĘ
TYGODNIA

NA NIELEGAL-
NYCH HANDLARZY. Zalrzy. 
mano 1680 osób i skonfiskowa­
no towary wartości 5.5 min lei 
(275 tys. dolarów).

KOLEJNE WSTRZĄSY ZIEMI 
ZANOTOWANO W NIEDZIELĘ 
W IRANIE. W .prowincji Ghilan 
(północny zachód kraju) dwa 
wstrząsy w odstępie 11 minut 
trwały po 3 sak. l osiągnęły il- 
łę 5,1 stopnia w S-stopnIowej 
skali Richtera.

MINISTER SPRAW
NĘTRZNTCH NRO
Micżiaal. Dlestel wyatąpll 
sobotę “ ...

WEW- 
Peler-

w
ze skrajnie prawico.

. NIemlaokiąj U.j; Z_ 
Jalnaj D8U. Partia w zamian
woj Unii Soc.

wystąpiła do parlamentu 
zwstigwioni.} pie^tela teki-.

o

raz chodzi przede wszystkim o 
mądre decyzje polityczne 1 eko-

rającym dech w piersiach po­
litycznym 1 ekonomicznym eks­
perymencie. wiele decyzji Jest 
podejmowanych pochopnie. W 
niewielkim etopniu jest to rze­
czywiste połączenie alę dwóch 
równorzędnych partnerów — ra­
czej wchłonięcie jednego przez 
drugiego. Przejście do gospodar­
ki rynkowej jest dla obywateli 
NRD czymś więcej nkż tylko 
skokiem do zimnej wody. Mar­
ka zachodnlonlemleoka -to tyl-

namiczne. Tctóre mogłyby
zmniejszyć szok wywołany nowy
sytuacją. Bkspert fknansowy
SPD-West, von Buelow twier­
dzi, że należy alę liczyć z ban- 
liructwem 80 proc, wacłudnlo- 
nlemieoklcb zakładów przemy­
słowych oraz z 8-mlIionowym 
bezrobociem. Jeśil -nawet po­
dzielić te llcsdby przez 2. to 
przyszłość rysuje się 1 lak nie­
ciekawie" — zauważa w ponie­
działkowym numerze wachod- 
nlonlemleckl ..Neuea Deutsch- 
land".

ko punkt wyjścia 1 motor po­
tężnych .przeobrażeń społecz­
nych" — plsze w artykule 
wstępnym gazeta NRO-owskleJ 
młodzieży - postkomunlslyoznej 
.Jungo Weil". ' ; > (mp)

Oblany benzyną 
i podpalony 

56’Iefni obywatel ZSRR co- 
sfnl w niedzielą w BerlinieM « ■ • . 'Zachodnim > zatrzymany, 
następnie oblany benzyną

a

..Nie ma żadnej alternatywy
wobec państwowej jedności
Niemiec. Obywatele NRD opo­
wiedzieli eią za nią w wolnych 
wyborach. A jednak należy 
stwierdzić, że przy tym zapie-

podpalony przez trzech mło­
dych mężczyzn, podających ale 
za policjantów. Poszkodowany 
z silnymi poparzeniami trafił 
do szpitala. Sprawcom napa­
du udało Sie zbiec. 5



Dokąd wracamy
połskim spona i wyjeźdiie Mfałgty, no wiadaótlria) kon-

farencfi „Europa Srodliowa drodto do dołnokrocjf nodal
dawało si^ łlysioć odgłosy bilów. Jan Ciarnogursliy toslal 
nogło we>xwony do Pragi, a Waldemar Kuczyńsifi nie prty- 
jochol I pottodu — Jałt lortowano — wainego tajgcia... bu- 
dyrtłtu publietnogo. W latodilo Jednak uciestnicy obrad po 
wrócili do królestwo teorii.

Mam wrał.rnir.
pu raz drugi
l.lnc, Hiszipan.

żr widzę ta
rzeki Juan

wykładający w
Yale (USA). IIlBapańakle doA-
wUidczenle uczy. że droga od
(otnllzmu do demokracji musi
być długa I że
jest rozczarowanie.

nieuchronne 
Lepiej o-

graniczyć konflikt z przcezłoś-
clił 1 ze ..stara ekipą" nie
zamyk.nć demokracji przód ni­
kim. kto przestrzega jej reguł, 
choćby nawet nie był demokra-

tu 
tym.

Trzrba leż pogodzić się z 
że wlełoy przywódcy rc-

wolueji zralaną odrzuceni.
Odwołując się do lutynoame- 

ryłtańaklch I azjatyckich przy­
kładów, Ltnc przestrzegał przed 
systemem prezydenckim. Prezy-
dent,
przywódca, 
trudności.

zwykle charyzmatyczny
gdy pojawiają się 

zostaje opuszczony
przcz partie i zamiast 
kracji mamy dyktaturę.

dcino-

Elemer Hankisa. liocjolug

NIEP^^Y

Pierwszy wspólny strajk
W dzień pó wejściu w życie 

unii walutówej, gospodarczej i 
eocjalnej między RFN i NRD 
doszło w (poniedziałek do pro- 
klatnowania pierwszego ogólno- 
niemlecklego strajku ostrzegaw­
czego.

metalowców (IG), który postu­
luje skrócenie czasu pracy do 
40 godzin tygodniowo, podnłesle-
nie miesięcznych zarobków,
wprowadzenie płatnych urlopów 
i procentowe dzielenie się wy­
pracowanym zyskiem.

Wachodnlonlamleckle przed-
W przypadku niespełnienia

sJęblorstAya' (w samym Berlinie 
ponad 20 zakładów elełctronicz- 
oych) przyłączyły się do żądań 
zachódnionłemieckiego związku

postulatów bILako 2 min człon­
ków wschodnlo- I zachodnlo-
niemieekiego związku IG zaipo- 
wiedziało strajk powszechny.

(mm)

Parlament Słowenii
ogłosił niepodległość

BELGRAD (PAP). Duża więk­
szością głosów parlament slo- 
weń.ski przyjął w poniedziałek

Kuba wypełnia 
swe zobowiązania 

Do końca czerwca br. do nj-
czyzny
;J3
żoinlerz.y 
wynika

powróciło z
tysięcy do ló

kubańskich.

Ango’1 
tvsięcy 

J.Tk
opublikowanego

w poniedziałek oficjalnego ko-
munikalu

wicczorem ..Deklaracje
podległości

o n:e- sterslwz Obrony.
kub.Tńskicgo Mini-

wycofywa-

bliki Słowenii”.
państwowej Rcp.i- nie kubań.sklcli wojsk z An-

W myśl lei
deklaracji ustawodawstwo Slo-

goli przebiega pod kontrolą

wenil staje 
bcc praw

się nadrzędne wo-
stanowionyc!)

.szczeblu federalnym,
na

Konaly-
tuc.ia iugoslowiajiska i wazdkie 
inne akty praw-ne federaci' mz- 
ia obowiązywać w Słowenii wy-
łącznie w przypadku.
sa sorzcczne
ustawami 
ręnublicc.

7.
gdy me

ucii walon.cmi
konstytucja :

w lei

misji ONZ i według planu u-
zgodnionego podczas
w

rozmów
Nowym Jorku w grudniu

1988 roku.

SĄD MIASTA NOWY JORK
VZNAL
WDOWĘ PO 
FILIPIN za

IMELDĘ MAIICOS,
DYKTATORZE

niewizuią. Zarzu.

De Ua mc i a 
ci a 2'1 rok u

przewidu je
zi.^itanic

ze
□ rzy iut.ł

cano Jed defraudację 1 uszu. 
rtWB finansowe. Sąd uniewinnił

nowa ustawa z.no.idnicza blowc-
również

nii. zaś parlament
zobowiązał 
najpóźniej

rząd
słoweński

reoubliki.
do początku

b-r
wrzc;-

•Tiia.. kierując sie litera dekła- 
racji. przedstawił projekt usta­
wy określaiacei. które ustawy 

6 federalne nie obowiązują w Sło­
wenii. (W)

oalulrżocago
Adnana

o
Khaahckgei,

współudział w
matwersacjach.) 

SZEŚCIU MILICJANTÓW I
2OLNIERZY ODDZIAŁÓW
SPECJALNYCH MSW zostało 
zakładnikami „milicji ormiań­
skiej" w Erewanie podczas o- 
slatnlcgo .weekendu.'

Koraapondancjo 
Piotra PACEWICZA 

t Wiodnio

Dudaposztu. mówił o trudnym
l>nradokale: im więcej toleran­
cji. tym więcej nleąprawiadli-
wośel. Czerwoni „baronowie"
/(ikludają prywatne firmy, pro­
fesorowie uniweniytctu i epo­
ki Kodaru są w praktyce nle-
ty ludni. Przy innej „etrateali
buduwiinla dcznokracjl” tal w<i
jodnuk wpaść w .pułapkę nouie- 
go totalizmu.

Wiele mówiono m.in. o P“-radokaach budowania pluraliz-
mu i apoleczeńsiwa oby wafel-
sklego przy zachowaniu Iconle- 
tznej w okresie przejściowym 
stablłlzncjl. solidarności spoie- 
cznej 1 silnego poparcia społecz­
nej dla władz państwowych 

e problemy wydały i^e 
abstrakcyjne pr»k- 

_____ Cawrył Popow.
członek Rady Najwyższej ZSRR, 
mówił o potężnej fali żą. 
dań ludzi pracy, która m<.)że

T nieco
tykom.

o fali
iktóra

radzledką plerlestrolkę 
zwloszcza że wykorzystują ją 
orlodoiŁsyjni komuniści, zapra­
wieni w .populletycznej dema-

zalać

gogli (w krytyce czuli •!« uw-
sze mocni. krytykowall car«,
kapitalistów, syjonistów, kuła, 
ków. znajdą nowego wroga).

Sukces demokracji
teffrey Sachs
zdrowienia ekonomii.

mówił
zalety od u-

____ Nie br,- 
dzle jednak sukcesu ekonoml-
ernego, ; 
kracjom 
Niemiecki

jeżeli młodym demo­
nie pomoże Zachód. 

I cud gospodarczy o-
pierał się na umorzeniu dłu­
gów. Teraz Niemcy muszą od­
dać Polakom lę samą przysługę
— powiedział Sachs w burzy o- 
klasków amerykańsiko-polako-
-nlemlcoko--austrlaoklch. Na sa­
li dominują liczebnie przedsta­
wiciele tych właśnie narodów. 

Ta sala zgodziło się też bez 
reszty z węgierskim ekonomistą 
Tomasem ^uerem, gdy stwier­
dził, że mówiąc o ,<powrocie do 
Europy” myóllmy o powrocie
do iŁapitaltzmu. Kapitalizm —
lo piękna neez, mówił Nor- 
roar Polehorels, wydawca kao- 
serwalywnega „CaauBflniary” z 
Nowego Jorku. Jeezae 1* lal
____ w rewaluejaeb Gun^y 
Środkowej szukano by z pirw-
temu

oodol* „trzeciej dropi”.

Sonris infomaoyjny opracowane ns 
podstairio: Gazety Ityborozej, Tiy- 
btuy, Ą^cia Warszawy i RzecĘTwe-

politej.

OBELGA

Rozgnievi/ana żona wota do męża 

— Ty ośle!
— A tyś ani osłem nie jest!
— Co'’ Ja nie jestem ostem’’

4
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POLSKA
Słrdi loforaacyjDy opraco««Qo 
» opgrclu o "Oazete Wyborczy", 
"życie tarezaTy” oraz "Trybunę".

Poczta drożej 
i taniej
Wczoraj nie zdołaliśmy uzy­

skać od poczty nuwycli cen Je) 
usług w ruchu krajowym, obo­
wiązujących od ł llpca. Dziś 
więc kilka szczegółów;

List zwykły miejscowy — 500 
zł, uunlejaoowy — 700 zł, kart­
ka pocztowa — 500 zł. Dodat­
kowa opłata za list polecony 
— 600 zl, za ekspres — 1000 zł.
XI potwlerdieole odbioru
500 zl. Paczka od 2 do S ikg — 
4500 zl, dodatkowo za ka^e 
10 OOO zX podanej warloócl — 
tOOO zl.

Zasadnicze orplaty w obrocie
pocztowym z zagranicą nie
ulegają zsnlanle.

Poczta zapowiedziała też ob> 
niżkę niektórych opłat.

Przedatawienie do
celnej: listu wysyłanego

kontroli
za

granicę z 1800 zl do 500 zł, 
przysyłanego z zagranicy ~ z 
1500 zl do 000 zł, a paczki z
zagranicy z 6200 zł do 3000
zl. Międzynarodowy kupon no 
odpowiedź kosztuje teraz 20 tys. 
zl zamluHt 35 tys. zl.

Potaniało przesyłanie pienię­
dzy. Zu nadanie przekazu, na 
którym jest nie więcej niż 1000 
zl zapłacimy 100 zł. a nie 300, 
a za wysłanie kwoty od 50 tys. 
do 100 tys. — 3100 zł, a za mi­
lion — 15 tys.

Eksplozja po zderzeniu 
Jady” z „Mercedesem” 
3 ofiary śmiertelne, 4 ranne

(p) (Informacja wła.sna). Do
tragicznego wypadku doszło w
Zawadzie (woj. piotrkowskie) na
trasie Warszawa Katowice.
..Łada’’ wpadla w poślizg na 
mokrej szosie, zjechała na lewą 
stronę i tam została uderzona 
przez nadjeżdżającego a przeciw­
ka ..Mercedesa”. W bagażniku 
„Lady” ekaplodowało 00 litrów 
przewożonego tam paliwa.

Śmierć w płomieniach ponieśli 
jadąc.r „Ładą” obywatele ra­
dzieccy; 2fl-letnl Włodzimierz Z. 
27-letnia Nadieżda Z. 1 O-letnl 
.śndriej Z. Kierowca „Mercede­
sa", obywatel RFN Martin K.' I 
trzy Jadące z nim oaoby z cięż­
kimi obrażeniami przebywają w 
szpitalu. ■

W minionym tygodniu na s»o- 
sich całego kraju w 1034 wy­
padkach zginęło lOS osób, zaś . 
1314 zostało rannych.

(CADJ

PODWYŻKI
Od nladziall prąd, gaz, canIrałM ognawonia I clapta środa 

droliza dla indrwMunśnych odbiorców. Drolają oplały pocztowa 
i abofwmantr ł*TV. Mia sio onądowych can wąglo, chudego mle­
ka I sero. Rząd słyosrgnuja 500 mld zl bo dopłaty de mlaazkoó, 
W lipcu płace mogq wztosngi tak some Jetk ceny. W połowie mia. 
łlgco zollczU no pecial wnaśniowa| wałoryiocjl rani I emerytur.

O 80 proc, drożeje prąd. O 
100 proc, więcej płacimy za 
gez, centralne ogrzewanue, ole- 
^ą wodą. Brednio o 60 proc, 
więcej ta usługi, pocztowe. 
Abonamenty radiowe ś telewl- 
gyjne bądą droższe o 80 proc. 
— od nledzleU kwartalna opla­
ta za używanie telewizora lub 
telewizora 4 radia wynosi 27 
tys. zł, za używanie radia — 
t tys. zł. (Cl, którzy wcześniej 
zapłaoill za III kwartał, muszą 
do^aeść).

Jak Informuje Biuro Praso­
we Rgądu, w Upeu zostaje pod­
niesiony wskaźnik korekcyjny 
g 0,6 na 1,0. PozwoU to dobrze

wzrostu płac w aferze produk- 
cli, wzrosną pensje pracowni­
ków sfery budżetowej. Podwyż­
szane zostaną emerytury, ren­
ty ł zasUkL

15 lipce reipeeinle się wy-
pliUDle iłUntk Dl p«wet

proiperującym przedeiąbiior-
stwom na bezpodatkowe p<^le> 
sienie plac o tyle procent, o ile 
wzrosną w lipcu ceny detallcz* 
DO. W sierpniu 1 wrześniu 
wakainlk korekcyjny wyniesde 
OA Jsk zapewnia Biuro Praso-

wrieśnlowej waloryzacji cmo- 
rytor I rent — mlNląosnle M 
tys. il na osobą.

Rząd przeznaczy 800 mld zl 
na dopłaty do wydatków na 
mieszkania. Środki to bądą roz­
dzielane przez działające przy 
gminach ośrodkj pomocy spo­
łecznej, Zdaniem rządu z tej 
(ormy pomocy skorzysta ok. 30 
proc, gospodarstw domowych.

w służbie dobra i jedności oj*
czyzny. Obr wszyscr. kiórrm

we Rządu, odpowiednio do

List Jana Pawła II 
do Lecha Wałęsy

fW) Podczaa spotkania praed- 
stawŁcieli komitetów obywatel-

droga Jest Polska, wypracowali 
wspólnie I Jednoczyli sie soli­
darnie wokół prorramu napra­
wy Rzeczypospolitej. Błogosła­
wię t całego serca szanownemu 
Panu, jego małżonce, całej ro­
dzinie I współpracownikom.

skich w dniu 30 czerwca
Sekretariat

br. został odczytany list, jaki 
papież Jan Paweł II przesiał 
do Lecha Wałęsy. Przypomruj- 
my. iż w sobotnio-niedzielnym

odchodzi
numerze ..życia” opublikow.i*
liśmy lifit Jana Pawła II do
premiera Mazowieckiego. Po-
niżet tekst listu do Lecha Wa­
łęsy;

Szanowny i drogi Panie prze- 
wodniczącyl

Prasnę bardzo serdecznie po* 
dzięlcować za (eleeram nade* 
siany mi z okazji rocznicy u* 
rodzin oraz za zawarte w nim 
uczucia i życzenia. W codzien­
nych moicli modlitwach dzię­
kuje Bogu za tę oęromoą dro­
gę. .jaką przebyła w ostatnim 
dziesięcioleciu nasza o,jcz.yzna i 
powiem szczerze, dziękuję tak­
że za rana, który był na tej 
drodze przewodnikiem i punk­
tem odniesienia. Równocześnie 
z troską modlę się o przysz­
łość Polski i moich rodaków.

Z Wujcem
Odchodzi ponad eC spośród 

66 pracowników (w tym ń peł­
noetatowych) sekretariatu Ko­
mitetu Obywatelskiego przy Le­
chu Wałęsie, którego szefem był 
od grudnia 1963 roku Hecryk 
Wujec. Nowy zespól będzie inu- 
sinl stworzyć, mlazłowaoy przez 
Zdzisława Najdera, tymneso- 
wy sekretarz Komitetu Woj­
ciech Włodarczyk.

Zarówno fklad penofttlay.

Trudna przeszłość i odbvia
droga były Boniekad łalwlei- 
sze od zadań, które staja dziś 
przed narodem i jego przywód- 
c.ami. Jest pan wiernym synem 
Kościoła i człowiekiem zawie­
rzenia, W takim też duchu Pi­
sze te słowa I życzę Panu no­
wych śwnateł natchnienia i sił

Jak 1 obecna stndrturi sekreta­
riatu Wujca powstawały^'w li­
stopadzie i grudniu ubleilego 
roku. Do dzlć ca użytek lo­
kalnych ikomltelów Obywatel­
skich łunkcjonuje kilkanaście 
sekcji m in.: prawna, samorzą­
du terylorlallnego,~* informacji, 
kontaktów zagranicznych, • poli­
grafii. W pałacyku w AL Jcru-l 
zoltmaklch mielci- sle-równlat 
bank danych. Centrum Consul­
tingowe Inicjatyw' "Gospodar­
czych oraz Fundacja Obywatel­
ska.
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Weekend komitetów obywatelskich

Złoty róg
„Kto mo w ręku komitety o- 

bywatolikio, ma w ręku słoty 
róg) albo go ułyje, albo zgubi" 
— powiedział Zbigniew Bujak, 
przewodniczący warszawskiego 
porozumienia.

loko zwycięzcy wyborów par­
lamentarnych 1 somor sądowych, 
komitety obywatelskie wyrosły 
no główną siłę polityczną w Pol­
sce.

Mo togo świadomość premier 
Masowlockł, gdy mówi, że o 
przyszłości kraju zadecydujo sta­
nowisko ruchu obywatelskiego.

Ma togo świadomość Lech 
Wałęso, który wraz ze Zdzisła­
wom Najderom zwołał komitety
na sobotk 
konferencji

choć no popriodnioj 
umówiono łl^ no

w
1

t

niedzielę. Stąd weekendowa se­
sja.

Wreszcie zdają sobie z legc 
sprawę same komitety.

W sobotę, przy całym poczu­
ciu własnej siły, w wypowie­
dziach dominowały obawy przed 
praejęciem ruchu, nałożeniem 
mu czopy, która będzie nim 
sterować. Delegaci wyraiałi w 
tym kontekście zaufanie tylko 
do Lecha Wałęsy.

W niedzielę częstsze były pró­
by określeniu ruchu ł nadania 
mu kształtu, który uniemożliwiał­
by manipulowanie nim.

Zdecydowane się na głosowa­
nie oryłącznie sondażowe. Osta­
teczne decyzje, zgodnie z suge­
stią Lecha Wałęsy, mają zapaść 
rM spotkaniu 21 łipca, po dys-

Wystąpienie premiera Mazowieckiego
ioioll popnodnlm razom mó­

wiłom wohk io nqdowi polnofa-
jest ersparcie polityczno, to 

miołem no myśli potrzebę
IM

kucach iK tokalnych komitetach. 
Ćafy ciot, mima pracy korni*

sjl mandatowych, nie było do 
końca jasne, kto ma prawo de 
statusu uczestnika, a kto tylko
obtorwotoro i któro struktury co 
naprawdę roprozontu]q.

„Gazeta Wyborczo"
„Atmosfera niedzielnego spot­

kania Komitetu Gbj'watelskiego 
budziła przerażenie, (...) Prawie 
każde zdanie Lecha Wałęsy wi­
tały o.jtre, klakierskie oklaski.
Miało się wrażenie, że w
bach waelu nowych 
Komitetu na obrady, 
tłum: podekscytowany, 
brutalny.”

8

oso-
członków 
wtargnął 

groźny.

wcporcio tej sprawy, która w 
Folsco siq dsJ^o. Wlonq, io 
państwo oconklo wloóciwlo, no 
ilo Jost to sprawa Polski, no Ho 
rządu.

Wczoraj pan Loch Wałęsa 
mówił, żo gciyłby promler po­
myślał, io on uciekł, to gotów 
jest tu przyjechać. Otóż wiem, 
ie Wałęsa nie jest człowiekiem, 
który ucieka. Równiei Wałęsa 
wie, ie ja tak nie pomyślę.

Wielu łudzi myśli, ie jo nie 
chcę się spotkać z Lechem Wa« 
łęsq. Tak nie jest. Natomiast 
nie moie być tak, oby telefon 
działał tylko w jedną stronę. Nio 
wiem dlaczego nie mógł zadzia­
łać, gdy wypowiadano wojnę na 
górze. Mój telefon nie b^zie 
działał wtedy, gdy będzie in­
terpretowany jako hołd poddań­
stwa. Będzie działał, kiedy bę­
dzie traktowany jako rozmowa 
Dortnerska.

Fraponuję panu Lechowi Wa- 
łętle, abyśmy w przyszłym ty­
godniu porozmawiali. O tym, co 
moiemy oba] uczynić, aieby 
nieuniknione spory i walki to­
czyły się nie niszcząc wspólnego 
dobra Folski i wspólnego dorob­
ku MSolldamoścI".

Uwaiom, ie państwo powin­
niście sami określić, czym moją

być komitety. Dlatego życząc 
wam dobrych obrad, opuszczę 
waszą salę.

Dziś po przejściu części bar­
dzo ciężkiej drogi, pojawia się 
.pytanie — czy dopuścić do roz­
przężenia państwa, do wycofa­
nia się z tej drogi, czy przejść 
ją dalej, chociaż jest bardzo 
trudna? O tym zadecyduije wa- 
sze stanowisko.

Goję się, oby słowo „demo­
kracja" znów nie zostało źle 
zinterpretowana. To nie jest tok, 
jak słyszałem wczoro'], że toczy 
silę spór między spontanicznym 
a odgórnym organizowaniem de- 
mokradji. Tutoj nikt odgórnie 
nie ebee organizować demokra­
cji.

To jest po prostu niepraw­
dziwe.

Otóż, iproblem jest taki: Czy 
Polska ma wybór tylko między 
totalltoryizneffl a rozpnężeniem 
ł anarchią, na której wyrastają 
autorytarne rządy? Czy jest to 
wybór sa wspólnym zbudewo* 
ftłem fundamentów demokracji?

iMusIcle mleć świadomość, że 
spór toczy się (u o Istotne rze­
czy, o nie o sprawy personalne, 
htinlcle mleć tę świodomość, 
aby obrońcy demokraojl nie 
ocknęli się wtedy, kiedy jq prze- 
grajq. Uczynię wszystko, aby w 
Polsce tak się ryle stało.

W '

I
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Hotele jak hotele, 
ceny - europejskie

1 lipca wsiyitiie ceny w

Brutalny napad

na plebanię w Śliwicach
(P) Wyjątkowo brutal-,ie po­

czynali eobie sprawcy, kolejne­
go w ostatnich dniach na Po­
morzu. napadu na olebanię ko­

II

hotelach 
doonych 
Zachodu 
ne.

dla goici x Polski,
„demoludóiw” i z
zostały ujednolico-

Josiae w piątek prawie 
nikt nie potrafił podać no­
wych cen. ale w niediielą 
iui były.

W stołecznej „Vlciorir’ naj­
droższy jest apartament prezy- 
dendu: za Jedną dobę trzeba 
zapłacić 6 min 453 tys. zł, pod­
czas gdy jeszcze wczoraj cena 
dla Polaka wynosiła 680 tys. 
Ceny w pokojach są przystęp-
nlejśze: Jednoo«crtx>wy ł.4SS
ndn (do 30 czerwca dla Pola­
ków 100 ty«.), dwuosobowy — 
1^688 min (260 tys.). W niedzie­
lę zajętych było ok. 85 proc, 
mlejoc.

W „PonuB” ceny, w zależno-
4ci od standardu. są różne:
700—MO tys. kosztuje p^ój Jod- 
notnolbowy i 1—1,0 iHln aparta­
ment.

■Najdroższy w Warszawie jest 
„Manlett", ale tutaj ceny od 
początku były dolarowe i nie 
zmieniły się; pokój Jednoosobo-
wy kosztuje 165, dwuosobowy 
— IBS dolarów, apartament
235 dolarów. Zajętych jest 67 
proc, miejsc.

W „Neretela* Poznania ce­
ny dla Poloków wzrosły „zale­
dwie" trzytcrolnle: Jedynka z 75

do 220 tys., dwójka z 90 do 300 
tya. zł.

Najwyżej trzykrotnie wzrosły
ceny także w płockim 
polu”: jedynka z 30 do 70 tys..

..Pctro-

dwójka z 42 do 120, apartament 
dwuosobowy z 83 do 200 tys. zł.

iPoznaitekl ,.Merkury" Jako je­
den z nlellcznycli od 1 lipca 
stosuje tzw. ceny weekendowe: 
pokój jednoosobowy od piątku 
do poniedziałku kosztuje 210 
tys., a w pozostałe dni tygod­
nia — 300 tys. Dwójka 315 1 450 
tys., a apartament — 690 I 090 
tys. zl za dobę.

„Forum** w Krakowie funk­
cjonuje tylko dzięki zorganizo­
wanym grupom z zagranicy. OB 
I lipca za pokoje Obowiązują 
ceny dolarowe; jedynka 105 do­
larów, dwójka — 125 doi. Cena 
za apartament, z niewiadomych 
powodów Uczona w markach, 
wynosi 550 DM.

Dosyć tanio iest we wrocław­
skim „Grandzie”: za jedynkę 
trzeba zapłacić 85 tys., za dwój­
kę 77 tys., za trójkę 93 tys., ale 
zajętych jest tylko Ok. 40 proc, 
miejsc.

• Na_ granicy 'polsko-nie­
mieckiej w Świecku odprawio­
no w piątek 53 tys. podróżnych 
(27,4 tys. wjeżdżających i. 25.7 
tys. wyjeżdżających) — 7' tys. 
samochodów osobowych, ponad 
660 autobusów I 1065 clężaró* 

'wek. Takiego ruchu nie notOT
wano tu nigdy przedtem. ' i

ścioła w Sli-wicach {woj. byd-
goskie). W środku nocy przez 
okno włamali się do sypialni 
85-letnlego proboszcza, skrępo­
wali go i grożąc pobiciem za­
żądali pieniędzy i kosztowności. 
Podobnie postąpili z 80-letnią 
siostrą księdza.

Łupem przestępców padlo ok. 
1,6 min zł, pozłacany kielich 
liturgiczny i zloty pierścionek.
Policja prowadzi Intensywne
śledztwo w tei sorawie. (PAP)

GUS zajnue się 
Kościołem

w dałym ł małym ręcznika 
statystycznym będą eublłkeba- 
ne dane dotyczące Koielela ka-
(ełłekłego 
czerwca

— głosi zawarte 29 
porozumienie między

Głównym Urzędem Statysłycz- 
oym I wyznaczonym przez Se­
kretariat Episkopain Polak] Za­
kładem Socjologii Bellgti Sto­
warzyszenia Aposłolatwa Kato­
lickiego. *

Przewiduje ono talkie wyda­
nie w-1991 (przed przyjazdem 
papieża do Polski) rocznika 
statystycznego Kościoła katolic­
kiego oraz wspólne przygoto­
wywanie i publikowanie infor­
macji statystycznych dotyczą­
cych Kościoła.* ■ ■

Prowadzenie * statystyki wyz­
naniowej GUS przejął po by­
łym Urzędzie -de. Wyznań,.

AUTOBAZAR
Przyspieszenie cenowe

(P) Przyspieszenie w inotor;-'-
zacji już mamy. Dotyczy ono
ńczy -.ci-ścic cen. W nrzeciągu za­
ledwie d-z/ócli tygodni dwukrot-

\jilo podwyższone zostały cen.s-
ś.bmochodów produkowaiiycti na
Żeraniu.' W......... ............. pierwsz.ym etapie 
ccnoi^Ugo przyspieszenia .Polo-
nezy” zdrożały o 4,6 rrUn zl
a „FSO 1500" o oko-to 3 mLn
zł. W drugim etapie ceny
obu typów żernńskicli samocho­
dów podniesiono |jo ok. 5 mlii
zl. Od poniedziałku
luksiLsowu wersje

m.m. za
„P.-jloneza"

trzeba będzie płacić ... 37.5 młn

zł. Należ,v się obawiać, 
znajdą się nabywcy.

czy

A jak na żorańskie podw-.-ż-
zareagował warszawski

lobazar?
au-

Wystawione przez Żetań w
komis prosto z taśmy ..Polone-
zy" ko.sztowaly
„PSO
33.462.80(1

15'00"
53.120.000 zl,

w
34.607.700 zl.

grnnitaeh
Na

plocu targowym znacznie wię­
ksza rozpiętość cen. Z,t dwuty­
godniowego „Poloneza" żądano 
50 min zł, za taki sam egzem-
plarz z marca br. żądano ...
53 min zł. Ch<?tnycli nie było.
Tegoroczne „składaki” wysta-
wrono po 40 min zł. Za roczne
..Polonezy" żądamo od 43 do 40
min zł. za dwuletnie ok. 40zł.
miln zl, ale też i ... 48 min zł. 
(...) Egzemiplarze IrzyJctnie ce­
niono od 33 do 33 min zł.

Nowych „FSO 1500" nic byio.
Tegoroczne „składaki" wysta-
wionę były po 24 min zł. Eg­
zemplarze fabryczne 27 min zł.

Najlepiej szły awu-, trzylet­
nie ..mslucliy" w cenie 13—16 
min zl StOTsze rnczinikl z lat 
1979—,1983 można było kupić jui 
za 7—8 min zł. lO-letnią „Sy­
renkę" nawet za 2 mlu zł.

Przeprowadzona ub. niedzieli 
przez służby kryminalne Pol­
ski, Austrii 1 RFN obława na 
złodziei aamochodów poskutko­
wała. Podejrzane auta zachod­
nich marek zniknęły z baza­
ru. Przyjechały tyd-lco te, lotóre 
sprowadzono legalnie, poeiida- 
Jące pełną dokumentację. A oto 
Ich ceny wywoławcze; „Audi 
80" (dwuletnie) 12 tys. USD. 
„Mercedes 200 D" (czteroletni)
16 ty«. USD, „Opel-Omega"
combi (dwruletnż) 10 tys. USD, 
„Mercedes 190 D” (plęcioletel)
93 min zł. (Łat.)

★ ★ ★
— Czy w Polsce może byc soc- ■ 

jai.zm'’
— Nie, gdyż to jest za maty kraj 

r.a takie wielkie nieszczęście.
ki
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Reprymendy spod św. Brygidy
2BIONIEW WRÓBEL

rtlrd/l*jQ 1 bin, (to
w k.o4clrl« tw.

nn. .sue|jJli<l.v(7ji.k I nuroduwa.
«

Oilańaku, Jak ru ykir, iile ołi.y- 
łu alę bea aaruiiiailiciil.i.

DolrJ w piirilanlu
Ut. lleniyk Junliuwekl. od i>u<

Na d^lrdzlAcu pili nficlnyin
odcjytano rebranyin dl»ixrioj?

ru lat obwołany 
izem nrbot.nlków

(ItMr.Paale- 
Ktlahskich,

obeeiiel «vtUHi;ll w kmtu 1
..Solldorno.tcr'. napisnnę przez 
probi)sr.c.-.a piiiafll. ):.. Henry­
ka Janknwskitito. który przed

pyia: ..Czy wy, zebrani | ro­
dacy w całym ki«1u. w sza-
niotunlnla I xnl)lexnn!ii
dziennym. nie

CQ’

kllliunia dnlnrni 7..‘<lonl}
gdzlc.t tych wielkich

'zaaubIlIŚL-le
Imion

reaów, cif uioblatet aziiblrjL 
n nawet prynillj wnezn war- 
cholslwii...".

Zebrani na wiecu, po Stgt 
raku/lczenlii, natrę faatak.ewa. 
11 reprymendami za. Ich rtla- 
iilem, nieprzemyślane akrX 
fteiiionstruJacyrh i^ntj liośc*** 
lvui na placu parklnaowyin —

WT-
slnplenle z Komltelu Obywa- 
Udskleso prr.y Lechu Walerie. 

W ilowio do zebranych (ok.
1 lys. OHÓb). proboszcz stwier­
dził m. In.: „Solld.arno.tĄ" 2ro-

,.S". czy nlr zołtiil wam tytko
mHly znnezek i dzlwnyn n»-

rolników IndjwIdiiłlBłfń.

dilla tle w tym mle.1.scu. w
którym robotnicy zlncz.vll swa 
wr.dlkl r Intellpenc.łp, w któ­
rym spotltat.? lie różne orien-
iBCle polltycTine chrześcl-
jtuiska 1 laicka, dcmokratyci-

plsein, który niewiele już dzi­
ała) znaczy?... -Sę ruchy I siły 
stule ilnżr,ca — a jrlupoty lub 
zte) woli — do ostrych rnzll- 
czfiń. do Kwałtówf. do ajłowych 
konfrontacji z przecbynlkanil. 
Sa też tac.y. dlo których zna­
czek z napisem ,,Solidarność” 
służy za osłonę reallzecjl naj­
bardziej partyłcularnych Inle-

Chłopów sjiothai.y elewa potę­
pienia KM Ich postulaty clieno- 
nilcznc, ra krytykę pnłltykirnl. 
riej rzqrtu. Nb efeumonty ob­
ronne rolników odpoy/lejjifi.
no wyraiainl poijnrcla 
policyjnych akcji w Mławie 1 
Warszawie; „Nie tuczcie twoich 
tuczników biedą mlorln", Ohii
a trany ruzeazły ale w koiicu, 
wrogo wobec siebie unDoto-
blona. ■

List Jana Pawła II 
do T. Mazowieckiego

Gazeta Krakowska
„Szanowny Panie Przewodnl-

Otóż na wstępie chcę 
panu zakomunikować, że uczynił
czący!..

SZANOWNY MNIE 
PREMIERZE I

Oziekuge bardzo za życzenio 
pnedane mł z okazji rocznicy
moóch urocbln wyraŹGne w
szczarydh słowach podyktowo- 
oych sercem.

Moje myśli sq bowdzo blUSco 
tero^ którego jestem synem, sq 
błłslio teras, Ue<dy' tek wiele 
w nćm sle dokoimrje, gdzie ra­
dości i nadnieje pirz«plataijq sie 
z lekiem.

Zmieniająca śię S)rtuaoja w 
Polace stoiwio przed Noeodem 
ncnve zadania I problemy, caa- 
lem bofdzo trudne I lyizyńcowne. 
ChwUo obecna domoga się, by 
ten wysiłek budowy no.wej wspól- 
noły ■ społecanej sActęsił wokół 
iUibS^ wszystklah Poloków, któ-

rzy będq jg wznosić na funda­
mencie proMfdY^ apraayieallłwoścł, 
paszopowartia godności osoby 
liidzlbiej i wzo.jemnej miloicć.

Poin stal DĄ w oesaoh naro­
du Jdklmś uosobieniem tych os- 
pirocji.

2yczę PoAu, Panie Premierze, 
aby wioro było (Mo Pona źród­
łem coroi to nowych świateł i 
luerawoła umysł fcu śmiałym roz- 
wiqzoraom.

Niech Bóg, ^który kieruje bie­
giem czasu i odnowio oblicze 
ziemi'' pomaga Panus rządowi 
i całemu spoleczeikstwu w tej 
trudnej procy noid odnowq ob­
licza poiśkiej ziemi.

pan dla Polski niemało I u to 
należy aię panu szacunek współ, 
obywateli. Jednakże nie uczynił 
pan aż tak wiele, by monopoli­
zować właeną pozycję 1 aędzić 
że nie ma na polu zasłuy dla 
kraju łudzi równych Lachowi 
Wałęsie... Teraz wyjaśnię, dla- 
czero wywołuje pan od pewne­
go czasu Irytację... Otóż uwa­
żam. że stracił pan umiar 1 po­
wściągliwość, że z zasłużonego 
przywódcy polskiej demokracll 
staje się pan z wolna, z tygod­
nia na tydzień I z miesiąca ni 
miesiąc — czynnikiem destabili- 
zocjl w państwie. Polaka demo­
kracja jest krucha sytuacja w 
kraju Jest ciężka, wymaga od 
wszystkich obywateli wielkich 
wyrzeczeń ' ofiar... W gruncie 
rzeczy mimo obecnej irytacji 
pragnąłbym doczekać się dnia, 
kiedy zamieszka pan w Belwe­
derze Jako godny tego zaszczytu 
prezydent Rzeczypn.tpolltej."

Wybrała (B.B.)

Lqci4 szacunku

MN PAWEŁ II

Szanowny 
Panie 
Premierze

W «Pewexie’ (

stoczni zaprosiły na 8 łipca Pa.
na Premiera oraz wszystkich

Wielokrotnie wyraialem goto 
woić spotkania slq i Panent 
Noidol gotowość tę podtrzymujei. 
Komisje zokładowe NSZZ „Sc-
lldonnoić'' trzech g^ńSklCh

posłów I senatorów Obywatel- 
aklega Klubu Porlamentannego, 
Myślę, że nie ma lepszego 
miejsca no nasze spotkonlo nil 
historycina solo BHP Stocznil 
GdaAsilileJ. Znajdilcmy okazję, 
by tok jok w sierpniu 1950 i 
maju 1988 roku porozmawiać w 
cztery oczy.

Spotkajmy się u źródeł.
Lech WAŁĘSA 

Grfaósk. 2 IIpca 1990

wszystko za zlolówki
(P) (Informacja własna). OJ 

dziś w sklepach ..Pewexu" aie 
tylko drożej (o czym )uż In­
formowaliśmy). lecz także I za 
złotówki. Wszystkie towary bę­
dą miały dwie ceny: dolarowa
.( złotówkowa. ivynika1nca z
mnożenla fel pierwszej przez 
9dóa zł. Tak wlec w tabelsoh
yałut, pól roku wcześntel n‘ż 
zapoacladano. oolawla ale 2?poławia ale 27
eozycla — Uoty polski. (w«)
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Nasfraje społeczne: 
Wyraźnie w dół

TOMASZ SZYMANSKIimbi

Na iincząlku hlsłącego 
nin OBOP, przeprowadził son­
daż opinii I nastrojów społecz­
nych. Domniemani* się potwier­
dzają; wyraźnie spadl wskaźnik 
optymizmu, systematycznie oli- 
nlźa się zaufanie do rządu, Sej­
mu, Senatu I NSZZ „Solldar- 
niiśt:”. WIększoóó spolcczeństws 
odczuwa poKorszmle się własnej 
łyluacJI materialnej.

Optymizm społeczny bada się, 
zbierając opinie czy w ciągu

(I

nujbliższych trzech łat poprawią 
.się materialne warunki życiu lu­
dzi w Polsce.

W styczniu 89 proc, badanych 
twierdziło, że się poprawią. Pod 
koniec czerwca — tylko 34 proc. 
Jednocześnie 29 proc, respon­
dentów twierdzi, że się w naj-

wojsko 
rząd 
Sejm 
Senat
NSZZ »,»’•
Policja
Komltciy Obywafekki. 
PSL
OPZZ 
SD
SURF

ODOF przeprowadził także niezwykłe ciekawe badanie popular* 
nodci osób aoeny politycznej:

SYMPATIA NIECIIĘC

1. Glemp
3, Mazowiecki
X Michnik
1. Wałęsa
S. Geremek
9. Kozakiewicz
T. Kuroń

(...) 10. Daloerowlca
(...) 13. .TaruzelskI

14. Mlodowlca
).X Kwaśniewski 

(...) 30. Miller
21. J. KeczyiUkł 

Flszbach

Lufthansa 
uruchamia rejsy 
z Warszawy 
do Hamburga

(P) (loformacjs własna). Od

Badania OBOP

bliższych Intach pogorszy (w 
.styczniu zaledwie 10 proc, było 
pe.<}ymlstami). Aktualny wskaź­
nik optymizmu społecznego jest 
niższy niż na początku kaden­
cji rządu Tadeusza Mazowiec­
kiego.

Czy sytuacja gospodarcza się 
poprawia? 11 proc, badanych 
twierdzi, że tak. 47 proc. — że 
.się pogarsza. 64 proc, badanych 
skłaniu się ku stwierdzeniu, że 
„wygląda na to, że rząd nie ma 
wyraźnego programu, nie bar­
dzo wie, co ma robić”. Że pro­
gram jest dobry, wierzy 17 proc, 
badanych.

Najwyższe zaufanie społeczne 
ma wciąż Kościół katolicki (B? 
proc., w marcu — 80 proc.). A 
dalej:

MARZEC CZERWIEC

72 
71 
CS 
G9 
Cd 
44 
43 
25 
8S
22 
13

76 
1H 
91 
HZ 
5G 
.56 
45 
33 
3Z 
28
H

8Z
71 (w styczniu 88) 
na (33) 
51 (72) 
80 (48)
43 (40) 
43 (54) 
37 («) 
28 (32) 
23 (U) 
18 
IZ (14) 
13 
11

3 
s
8 

a« 
10
4 

.11 
17 
i« 
30 
L'O 
30

s 
l.t

dziś ..Lufthansa” uruchamia no­
we połączenie lotnicze na trasie 
Warszawa—Hamburg—Warszawa

w każd’’Odloty z Warszawy
wtorek i sobotę o godz. 14,50. 
Drz5’lot.7 do Hamburga o 16.20. 
Starty z Hamburga zaplanowa­
no na 12.20, a ładowanie w War­
szawie o 13.*3. Trasę obsługiwać 
bedr.ie .samolot typu .,Bocing-737” 
zab‘erajacv 96 oasaźerów (wko)

Kogo wpuszczą, 
kogo ileportuj*ą

Jak Inforanuje MSZ, Polacy 
po&Jadający prawo dłuższego niż 
trzy miesiące pobytu w NRD 
będą mogli udawać się do RFN 
1 Berlina Zachodniego na ta­
kich samych zasadach, Jak oby­
watele NRD, czyli praktycznie 
bez ograniczeń.

Natomlaat turyści 1 Inni z za­
proszeniami na krótkie pobyty 
w NRD nie nrogą przekraczać 
granicy międzyniemleckiej. Po­
twierdzają się i<nforanacje, ie
wykryci podczas kontroli w
RFN będą karani grzywnami 1
deportowani ze ttemplem 
paszporcie.

w

Polskle paszporty z klauzu­
lą ,,na kraje socjalistyczne" 
będą uprawniały do podrćdy do 
NRD (naturalnie wraz z zapro­
szeniem) tak długo, jak Istnieć
będzie to państwo. <KL)

Konta „S”
W PKO nie pytają

z koni .3" B*d*l mota* po- 
blerłń wolutę i lofklnle
xlń Jo z* rrónlcę.

Zokladając takie konto w
NBP trzeba udokumentować po­
chodzenie walut. W PKO SA 
klienta nie pytają, skąd ma 
pieniądze. Każdy, kta kupi w 
kantorze ruble ezy forinty, mo­
że otworzyć sobie konto, a póź­
niej wypłacić otrzymując odpo­
wiednie zenwolenle na wywóz.

Dewizy z konta można pobrać 
w gotówce Iuź> czekach podróż­
nych. Trzeiba jednak pamiętać 
o ofraolcienlAch: n* Węfry 
mołn* wwieźć tylko ŹMM forin­
tów (otósrfcą, d« Cneohaalowa- 
ojl — Mt koron, do ZSRS — 
M rubli.

Na większą sumę pieniędzy 
modna bez ogruilczeń wziąć 
czeki podrćdne. Wyjątek atou-

w (sekaoh niewią ruble
Błota* leh wywleM srięeej aU
IM. (ampl

Trwa głodówka
Legnicy

(?) (Informacja własua). Od 
42 dni ifTa w Legnicy głodów- 
ka dwóch młodych ludii. Je-
rzego Dziedzickiego z KPN i 
Marka Zadrożnego z ruchu Wol­
ność i Pokój, żądających na­
tychmiastowego’ wycofania wojsk 
radzieckich z Polski.

Głodujący otrzymali od legni­
ckiego PCK łóżka, pościel i soki. 
Od kiiku dni są pod stałą opieką 
lekarską dr Janusza Chrzanow­
skiego. Protestujący czeka ;a na
decvzję rządu, dotyczącą wyco­
fania wojsk radzieckich z tere­
nu naszego kraju, (mat.) 1 1

I
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Senat emerykahskieoo atat^u Michigan prryinat pieniądze na 
opraco«vanla aondalu ujawnis)|cago atoaunek obywateli USA do 
Cliły mgtczyin Jak wynika z raportu opublikowanego na lamach 
ciaaoplama ..Omni", rblita aig jeaicza Jedna rewolucja w dzie­
jach ludzkoid Nawet nojwlfkii fenialcł nie przepowiadali, te w 
niezbyt odległej przyizlotei niektórzy mftczytni zaozna poazukl- 
wać ciglowych atrojów i bluatonoazy dopaaowenych do witanych 
pieral, którymi • być mota - bad| karmić urodzone przez aiebie 
dzieci. Prawdopodobieóatwo pojawienia alg plerwarych mgt- 
czytn w cltły w coraz wigkazym atopniu rodzi rótnego rodzaju 
w|tpllwo<cl Wybawca amerykaiAaklego magazynu kobiecego 
Gloria Steinem twierdzi, te pod wpływem cięty mgtczyini etene 
alg mniej brutalni ..Dawanie tycia ekłenia kobiety do wigkazego 
azanowanla go I my jeatećmy zdecydowanie mniej brutalne*’. 
Obawia alg ona Jednak, ta Jeili kobiety atrace monopol na rodze­
nie dzieci, to mogę zneletć alg w gorszym połoteniu nit obecnie. 
Czarnoakóra feministka Pio Kennedy opowiada sig za umotllwle- 
n>em mficiyinom rodionia dzieci, poniewat kobiety, Jeill b«d| 
dość mądre i odważno, ekorzyotają na tym Będą mogły wypoczy­
wać. gdyż mężczyźni zaczną za nie wykonywać ..tg pracg'*

Niektórzy mężczyźni Już obecnie chcieliby podjąć alg trudu no­
szenia ciąży. Wielu transseksualistów zwróciło alg w 1984 r. do 
Oueen Viclorla Medical Center w Melbourne z prośbą o umożli­
wienie im zapłodnienia w próbówce (in vitro) I przebycia ciąży.

Garett Oppenheim. psychoterapeuta zajmujący eię poradnict- 
wem dla ludzi zmieniających pleć, dyrektor Confide Personel
Counseling Services w Tappan (Nowy Jork) twierdzi, że cieża u 
mężczyzn, od chwili wprowadzenia programu zmiany płci, byłaby 
najwspanialszym osiągnięciem o znaczeniu przełomowym dla ży­
cie społecznego.

ża. że lainieje zazdrość o macicę; „skoro małe dziewczynki chcą 
mleć prącia, chłopcy chcą mleć macicę I pieral”. Ol* wyróżniania 

tego typu przypadków wprowadzono pojęcia syndromu .,conva- 
de” Objawia się ob tym. że mężowie podczas ciąż swoich żon 
mają także aymptomy ciążowe. Zaczynają tyć. odczuwają bóle 
krzyże, wymiotują WIękazość mgżezyin s takim syndromem, 
przebadena przez doktore Roaaa. pregngła urodzić dziecko

Jakby specjał nie dla nich, choć nie tylko, po raz pierwszy zosta­
ła ujawniona nowa azanaa. W maju 1879 r. 28-letnis Margaręt 
Martini z Nowej Zelandii urodziła zdrową, ważącą 3,B kg córkę, 
aczkolwiek 6 młealgcy wcześniej wycięto macicę. Wędrujące 
po zapłodnieniu jejo osiadło na Jelicie. Tam otrzymało odpowied­
nią Ilość pożywienie I mogło rozwijać alg prawidłowo bez pośred­
nictwa macicy. Opiekujący sig Martini ginekolog, dr Reter Jac­
kson. udov ,>»'nlł pośrednio, że mgżczyzna moża być także w ciąży 
Musi być apełniony tylko Jeden zasadniczy warunek: należy wp­
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rowadzić do Jego brzucha zapłodnione jajo.
Przypadek Mergaret Martini nie był pierwszym dowodem na

możliwość przebycia ciąży przez mgżcryzn. Już w połowie lat 
sześćdziesiątych dr CecciI Jecobeen i Georga Washington Uni. 
uerclty Mediceł School przeprowedzł niezwykły eksperyment. 
Wspólnie za swoją współpracownicą, dr Roy Hertz, wstciepił za­
płodnione Jajo samicy pawiana do Jamy brzusznej samca pawia­
na. Zarodek przytwierdził alg do zawierającej dużą Ilość naczyń 
krwionośnych aieci (omentum). czyli do tkanki tłuszczowej zwisa­
jącej przed jelitami niczym fartuch ochronny. Samiec noalł ciążę 
ponad cztery miesiące. Nie pojawił sig wprawdzie w pełni rozwi­
nięty pawianek. bo dr CeciI Jacobsen wraz z dr Roy Hertz „urodzili 
płód” po czterech miesiącach ciąży (u pawiana trwa ona 7 mie­
sięcy). zostało jednak udowodnione, że pawian może donosić cią­
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Mężczyzna w ciąży
Z tej nowej możliwości będą mogli w pierwszej kolejności sko­

rzystać cl transseksualiści, u których kobieca psychika została 
uwięziona w męskim ciele. Dla nich właśnie Jest szczególnie wa­
żne przeżywanie tego wszystkiego, co może przeżywać kobieta. 
Jeden z transseksualistów, podpisujący się pseudonimem „Jer- 
ry”, stwierdził: „Gdyby było możliwe zajść w ciążę i mieć dziecko, 
zrobiłbym to bez wahania i za wszelką cenę. Gdybym miał wybie­
rać między dzieckiem, a pozostaniem z mężczyzną, którego ko­
cham. to wybrałbym dziecko”. Nie obawia się on cesarskiego cię­
cia. Najchętniej urodziłby dziecko latem.

Transseksualiści są znacznie bardziej predystynowani do „sta­
nu ciążowego*' niż pozostali mężczyźni. Psychiatra z Brooklynu, 
dr Leo Wollman. który leczy transseksualistów. do tego stopnia 
przygotował hormonalnie jednego ze swoich pacjentów, że kar­
mił on piersią własne dziecko, na przemian z żoną.

Chcą dostąpić przywileju ciąży także typowi mężczyźni. Po 
opublikowaniu nieprav^ziwej informacji, że Richard Harding 
specjalista fizjologii płodu z australijskiego uniwersytetu Mo- 
nash. przeszczepił embriony myszy samcom i szuka ochotników 
do podobnych eksperymentów wśród mężczyzn, napłynęła lawi­
na listów. Richard Marding odbierał w swym laboratorium telefo­
ny nawet z Alaski. Zgłaszali się homoseksualiści, heteroseksua- 
liści mający niepłodne żony, samotni mężczyźni, którzy chcieli w 
ten sposób uzyskać upragnione dziecko. Nadeszły także listy od 
niepłodnych kobiet deklarujących chęć, by ich mężowie przebyli 
ciążę.

Podobne prośby od typowych męzczyzn, nie transseksualistów, 
otrzymał pionier sztucznego zapładniania w probówce. Landrum 
Shetties. Wszyscy oni chcieli przeżyć ciążę. I me był to kaprys 
Psychiatra z Cornell Medical Collega, dr John Munder Ross uwa- 
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żg do normalnego porodu, ponieważ rozwój embrionalny był prs« 
widłowy, a płód żywy w momencie wyjmowania go z brzucha 
samca. ..Nie zrobilitmy tego** • stwierdzili Jacobsen I Hertz > 
..gdyż nie było to celem naszego eksperymentu**.

Doświadczenie to miało Jeszcze jedno ważne znaczenie. Udo* 
wodniło mianowicie, że zarodek samorzutnie wytwarza łożysko, 
czyli narzgd naczyniowy, zwykle związany z macicą. Za jego poś­
rednictwem płód pobiera z matki (lub ojca - jak^vykatały badania 
Jacobsona) substancje odżywcze. Okazało sig przy okazji, że łoży­
sko potrafi wyszukiwać naczynia krwionośne w organizmie i 
otwierać je tak. by dopomagały w dokarmianiu płodu. Znaczy to, 
że płód może się przytwierdzić do każdego dobrze ukrwionego 
miejsca Zespół Jacnbsena implantował zapłodnione jaja również 
w nerce i w wątrobie. Najlepsze rezultaty uzyskiwał jednak na 
omentum (krezce).

Dr CeciI Jacobsen i dr Roy Hertz nie prowadzili badań z myślą o 
stworzeniu mężczyznom szansy bycia w ciąży. Interesował ich 
rak jajnika. Chcieli stwierdzić, do jakiego momentu ciąży można 
usunąć jajniki produkujące hormony żeńskie nie powodując jed­
nocześnie poronienia By przekonać sig, na jakim etapie rozwoju 
embrion wytwarza wszystkie hormony niezbędne do utrzymania 
ciąży, mieli dwie możliwości: albo usuwać Jajniki u różnych kobiet 
i stwierdzić, ile dzieci straci się w wyniku tej operacji, albo prze­
nieść zapłodnione jaja do brzucha samca i zbadać, czy płód może 
przeżyć poszczególne etapy swojego rozwoju.

Wyniki tego eksperymentu mają doniosłe znaczenie nie tylko 
dla mężczyzn chcących rodzić dzieci, ale przede wszystkim dla 
poszerzenia dotychczasowej wiedzy położniczej i ginekologicznej 
na temat rozwoju płodu. Wykazał on bowiem, ze błędne jest do­
tychczasowe przekonanie, iż hormony żeńskie produkowane

i
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przez organizm matki ag nieodzsjwme do rarMaknaga rozwayu 
płodu. Dożwiadczonie z pawianem dowiiodlo, że rjpawtewww jajo 
jest autonomiczne i może pradiikować nagważriiejsze hormony niie- 
zbpdne dla własnego rozwoju. Stwierdzenie to Jaoiiibsein ocetriil 
naatppujgeo: ..To byt cud naszego odkrycia".

Mimo za minęło już dwariziefcia lat od przeprowadzania do- 
żwladczenia. jatt ono raczej nieznane specjalSsaDrin ganekołogiii i 
położnictwa. Jacobaen bowiem nigdy nie opubiUkowol jego wyni­
ków. Uznał, że stanowig one zaledwie mato znaczgcg aptt aaar- 
tzego programu badawczego. Aile czy mażna wgtpnć w apewnie- 
nia naukowca, który cieszy sig wćwiediepeltnymagiifanianiił Po­
wierzono mu funkcję dyrektora Centrum Genetyki RepraiUktyw- 
nej w Virginii. On wtaónie w 1967 r. po raz pierwszy w iwiecie 
opracował i astosował amniocentezę. test prenatallny. umoźllii- 
wiajgcy - po przeprowadzeniu analizy płynu pobranego z macicy- 
stwierdzenie wad genetycznych u nie narodzonego dziedka. 
Obecnie w różnych krajach lekara stosujg len test rutynowo u 
starszych kobiet oraz u kobiet z dużym stopniem ryzyka urodzenia 
dziecka z wadami genetycznymL

Podobne doświadczenia były pnowaiłzone również na sr^zio- 
niach, salamandrach, jasjcziakach i em)^ gadach. Dr CeciI Ja­
cobson jest jedynym naukowcem, który przeprowadził dkspery- 
menty z cigżg u samców naczelnych.

Na poczgtku lat sześćdziesiątych dr Da«id Kirby z Uniwersytetu 
w Oxfordzie (Anglia) przeszczepiat embriony myszy do Bder. wą­
troby i nerek. Najlepiej rozwijały się one )«> przieszoigpiemu do 
jąder. Jeden z embrionów rozwijał się ptawiidllowo pirzez dwanaś­
cie dni. co mniej więcej odpowiada połowie czasu trwania okresu 
ciążowego u myszy. Doświadczenia te wykazały, że testostenon i 
inne hormony męskie, znajdujące się w jądrach w dużym stęże­
niu. nie przeciwdziałają rozwojowi embrionu. Jest tu jeszcze jed­
na optymistyczna wiadomość dla mężczyzn chcących uradzić 
dziecko.

Niezależnie od badań na zwierzętach, najjbatdziei pocieszające 
dla mężczyzn są jednak badania pewnych szczególnych przypad­
ków ciąży u kobiet W światowej literaturze naukowi odnotowa­
no. że dwadzieścia cztery kobiety pozbawione macicy zaszły w 
ciążę. W dwudziestu trzech przypadkach nastąpiły martwe poro­
dy. Tym niemniej stanowią one koronny dowód na to. że ciąża 
może się rozwijać, mimo braku macicy. Najbardzi^ obiecujący 
jest jednak wspomniarty już wrześniej dwudziesty czwarty przy­
padek, przypadek Margaiet Martini.

Itnieje też pewna grupa kobiet które urodziły dziedko bez poś- 
redn ictwa macicy. W sumie ciąże pozamaciczne zdarzają się sto­
sunkowo często. Niestety, w większości przypadków imidatitują 
się orte w jajowodach, co jest niebezpieczne i zagraża życiu matki. 
Rozwijający się embrion może bowiem fwzerwać jajowód i dop­
rowadzić do krwotoku.

W pewnych przypadkach - opisano ich tysiąc - zapłodraione 
jajo przeszło do jamy brzusznej, mogącej rozszerzać się w miarę 
rozwoju płodu. Dziewięć procent tego typu ciąż pazamacicznych 
zakończyło się pomyślnie. Urodziły się zdrowe dzieci.

W lipcu 19B1 r. w New Jersey lekarze przygotowali się do ope­
racji pewnej kobiety. Badanie ułtrasonograficzne wykazało, że w 
górnej części macucy jest duży guz. Macica, jak stwierdzam, była 
pusta. „Guzem" okazało się natomiast 3.5-kilogramowe rtzirrfco 
rozwijające się w jamie brzusznej.

W sierpniu 1979 r. w stanie Michigan ikr George Roretła pró­
bował usunąć wyrostek u pacjentki cierpiący na bóle brzucha. 
„Kiedy ją otworzyłem - powiedział w wywiadzie da „Associated 
Press" - zobaczyłem nóżkę". Urodzony przedwcześnie „wyro­
stek" ważył 1.5 kilograma i otrzymał imię Joseph Thomas Ćwik.

Właśnie ciąże w jamie brzusznej są tym rarizajem ciąż, które 
być może mogą pojawić się u mężczyzn. Jeszrze obecnie są zali­
czane do niebezpiecznych - około S-7 procent kortczy się śmier­
cią matek. Ale niewątpliwie niebezpreczerislwo to zostałoby zna­
cznie ograniczone, gdyby poszczególne ciąże iłckteiśnie rfiogno- 
zowano. az do momentu operacji. Zapewne tego typu niebezpie­
czeństwo zostania wyeiimiiyjwane w przypadku zaprogramowa­
nej i od początku dobrze konirołowanej roązy u irrężczyzn. Jest 
jednak pewna ryzyka. Przeoez maoca nie istnieia bez rrowniht, 
Kiedy zbliża się poród, kurczy się i oiicrna rlopływ brwi do naczyń 
krwionośnych. Gdyby jej nie było, naczynia krwionośne zaopatru­
jące łożysko znajdująca się w jamie brzusznej nie bęrlą się ba­
czyć. Toteż podczas oddziełania się lego rarłzaju łożyska rai maCkt

łub ejjca mośa noeMpić krwoUk.
Mie znaczy łoi że l■e^^i^a feei koniaczne do porodu Ronedto 

męTrzyzne chcący wodzić dgiecka za ii riedą cenę, zgodzi aię 
ząpewne ptufić pewne ryzyko.

Na piiiłdtieie opini wyrażanych przez Sliettleer. .lecobeenu i 
innych dkspersów z USA i RiishruB pm istijł pierwsze acerwriw- 
sae przebiegli dąży w iiięirn III.

Lekarze dtdmaft zsptoikiienii ar pzdb&aoo. zgodnie z rrtzprrat 
szechniianą na tarioao tethruhą. Będkia tyko jedna róznća. la-

nie BHtanie aataneiliiBiy do macicy, lecz Warz zrofai małe nacip- 
cia na braacłiu i laniafci pUd w dotnaj i iph i jamy
brzusznej, w pobfiżu omaadum 0daikiL idowionaj darda du- 
lll^lllla»e^ w pobliżu jidiL Przy TTrTyłliaayin zbiagu ofeolicznofci 
jajo umiejacoHi aig w omanban. 1 zarodte wyksatelui say lożydko i 
zacznie pobierać poźywaenia. co bgifaie rdwreanaczna t przyjp- 
caem sig oigży. Być anoża andoteynolog poda ojcu oć^ot«iadnie 
hormony po W, by jego onganizm upodobnić do acanu kobiety w 

ineraBa sap zapłodnaane jajo z macacr jedne) kobaety <lo maóc^

W saycznau 1984 r. na syinpiB)uin w Instytucie Kanseya. John 
Money. ^amalDMiei stewy Ntfcjaltsta w dziedzinie psychologii, 
psychiatrii Uańcznei i iiedatrii z Baltimore (USAl, pionier operacp 

I

roenfabynalog Roger Garda stwieadzd. że pixi wzglpdean hor­
monalnym cigża u mpŻŁzyzaiy jest możfiwa. Badania na pawianie 
wykazały, że laadawanie anpżczyżnie żeaWoch hormonów jest zby­
teczne. .Może być tak. że kiedy aało mężczyzny obzyma nowego 
hdalora. samo się dosaosuje" - powiedział Shenlee

Obecnie trwa tiyskusja. Richatd Hartfeng, fizjolog iiloite z Aua-.

I

autonomiczny.
Gary Hodgert. liyieklar naiśkowy amerykałUkiai kiitdD Nor- 

śoBl spei^lizującq się w dziedzinie ząpłailniatiia ó> iniPD. uważa, 
że protałematyka związana z ciążą u mężczyzn je« jaszcza w zasa­
dzie raa zbadana.

Dr Jbcłi HaBaiŁ akapot db ąpraw ciąży praanacicniai w Los 
Angałas. obawia się. aa nia ma aposobu na leiaiiięfia knaotoku 
w przfiiaitai u otfiaipnt.

Cecił Jacotasen oiirzuca Se zosuzeżania. Jego irtaniam. trzyho 
w lozypadku ciąży w jamie brzusznej nie jest zbyt duża, bowiem 
lekarae iiarównują syluaiąę mężczyzny ar dąży, z ciążami 
umi^soowionymi ar jajowmłrie. Takie dąźe są niabaiiiiiyine. 
poniaaaź znajdują się w zamkniętej przastrianj. która nie może 
się razszerzać. Jama brzuszna natomiast rorszerroć się może. 
Zolem, w lOzypadku doktednie komrałowonei. ryzyko bę­
dzie minimalne. Cecd Jaoobsen nie chce jedbiak być tym leka­
rzem. który froprowadzi giieiwszą dążę u mężczyzny. Twierdzi 
bawieni, że wykorzysonie tego typu techniki u mężczyzny jest 
naewłaścrwe. Opowroda się noiomaasl za srosowonrem tych me 
tod u kobiet iMizbawianych madc.

Jednak zanim pici wszy mężczyzna doświadczy włitnej dąży, 
muszą być przeprowadzane dalsze badania. Ale czy lozyloczDne 
poglądy, wynfei badań i fakty pogłębią i atzbogacą sens ludzkiego 
żyda, a może tyko uczynią je mym? Zstracnimi.

STANISŁAW DULKO

$KAK>IK>VlA
SPECIAL HORRI 

niTBA •OTOWE - atAMY 
PtOWADZIMY SnZEDAZ TNLU 

CCHY UMOWHE
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KSZWA KABAKHLU 
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Przyjemność czy sadyzm?
Co pociąga ludzi w sfripfizie?

T,
fili

o no pozor rylko oczywiste pytonie jest przedmiotem doclekoń wielu
psychologów i socjologow Motywy, które kierują ludźmi oglodojocymi z upo- ' 
doboniem tego rodzoju spektakle, zostoły mby wyjośnione sprowdzonymi " 
teoriomi o pozgdoniu I poszukiwoniu rozrywki Rzeczywistość jest jednok o « 
wiele botdziej ikomplikowono niż wydoje się to ludziom sklonr^ym do • 
generolizowonio i uproszczonio.

Stwierdzenie, ze do striptizu pociogo ludzi zgdzo seksuolno jest zbyt
ptoste Związek toki może zoistnieć tylko w 
się chciolo. oby zoistnioł

pewnych worunkoch, gdy bedzie

Sg dwo rodzaje zochowon widzo ogigdojgcego rozbierojgcg się no scenie 
,,onystkę''. Jedno ro uiozsomionie się z nip dzięki skłonnościom do ekshibic­
jonizmu, drugi zos moryw znojdowonio przyjemności w potrzeniu no roz- 
bierojocg sie osobę to colkowito przewago nod nio dzięki pogordzie dio jej 
zojecio i odcięcie się od niego Te może nozbyt powozne i noukowe wyjos- 
nienio reokcji ludzi no somo zjowisko mojo swoje wyjosnienie w historii kultury 
i cywiiizocji ludzkości U podlozo ekshibicjonizmu jest odczuwonie kultury joko 
czegoś obcego noturze i chęć wyzwolenio się z niej, powrotu do źródeł 
Striptiz jesr nomocolnym objowem noszego dgżenio do poznorJo somego 
siebie, ujownienio sekretu ludzkiej notury

Chorokterj-sryczne dio drugiego podejscio jest umiłowonie do pewnego 
rodzoju sodyzmu — z przyjemnością potrzymy no kogoś, kro odkrywo swój 
wstydliwy jron przed innymi Jesteśmy tokze tego ciekowi. W rym przypodku 
rozbieronie się kobiety no scenie jest dio widzo sodysryczno rozrywko

Tok ncprowde jednok nie chodzi wcole o noukowe uzosodnienie populor-

*

nosci tego rodzoju rozrywki, w koricu srriptiz to zjowisko morginesowe w
noszej kulturze Ale jesr to przykłod chorokteiystyczny dio złożoności notury 
ludzkiej. To połączenie zwierzęcych prawie insr/nktow powodujocych widzo- ■' 
mi tego rodzoju spekrokli z głęboko siedząco w człowieku, od wieków żako- J
rzenioną spuścizną kulturowo-psychiczng pokozuje nom, jąk niewiele możno 
zoponowoć nod noturo, dono nom
worto się nod rym zosfonowioć?

w wyniku ewolucji. A może po prostu nie

POLECAMY 
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Po kilku świetnie zagranych rolach na 
scenie uniwersyteckiego teatru podpisa­
ła siedmioletni kontrakt z wytwórnią Uni- 
yersal. Zadebiutowała sporą rolą w filmie 
telewizyjnym Ouincy i w serialu Opera- 
tion Petticoat. W roku 1978 nakręciła film 
Holloween, który sama określa jako prze­
łom w swojej karierze. Od tego momentu 
propozycje posypały się jak z rękawa. 
Gra w wielu filmach, min. The Fog, Prom 
Night, Terror Train i w Holloween II, demon­
strując swój wszechstronny talent.

Znana z poczucia humoru aktorka mó­
wi w wywiadach, że po swoich sławnych 
rodzicach odziedziczyła jedynie wątpli­
wą urodę. Po matce — płaskie piersi, 
wąskie usta, duży nos i raczej marne wło­
sy, po sławnym ojcu zaś — tzw. podkowy 
pod oczyma. Nie dodaje skromnie, że po

t *'•

Sławna córka 
sławnych rodziców

“M
łałam najdłuższe 
imię środkowe ze 
wszystkich znanych 
mi dziewcząt — 
mówi, jak zwykle ze 

l«
śmiechem, jedna z sympatyczniejszych 
gwiazd Hollywoodu, Jamie Lee Curtis — 
nazywano mnie Jamie Lee “córka Tony 
Curtisa i Janet Leight Curtis”. Chociaż tak 
ją nazywano, ona sama robiła wszystko 
by nie różnić się zbytnio od swoich rówie­
śników. “Nie byłam dzieckiej Hollywood, 
biegałam w szortach i tenisówkach, pły­
wałam, grałam w piłkę i wraz z przyjaciół­
mi budowałam wojskowe fortece" — 
wspomina aktorka.

obojgu odziedziczyła niewątpliwie ogro­
mny talent aktorski, który ona dodatkowo 
wzbogaca odcieniem komediowym, tak 
charakterystycznym dla jej osobowości. 
Jej sławny tato, Tony Curtis był podobno 
zaskoczony sukcesami córki. “Ta dziew­
czyna zawsze była nieśmiała i raczej 
brzydka, szpeciły ją zęby” — mówił, gdy

Urodziła się w roku 1958 w Kalifornii, 
gdy miała zaledwie cztery lata jej sławni 
rodzice rozwiedli się. Została z matką, 
która wkrótce wyszła za mąż za biznes­
mana Roberta Brandta. Jamie Lee mówi o 
swoim ojczymie bardzo ciepło i serdecz­
nie. Uważa, że właśnie on pomógł jej “o- 
tworzyć się na świat i sprawy otaczają­
cych ją ludzi". Chociaż matka, znająca 
doskonale trudy profesji aktorskiej, usiło­
wała odwieść córkę, od zamiaru zostania 
aktorką. Jamie Lee już po trzech miesią­
cach studiowania prawa stwierdziła, że 
stanowczo lepiej czuje się na deskach 
scenicznych niż w ławie szkolnej.

Jamie Lee, już z nieco poprawioną urodą 
zaczęła piąć się do góry.

Zapewne wielu Czytelników pamięta ją 
jeszcze z polskich ekranów, gdzie wy­
świetlano film Nieoczekiwana zamiana 
miejsc"(Trading Places). Zagrała tam rołę 
prostytutki o złotym sercu, która posta­
nawia ułożyć sobie życie po trzydziestce. 
Partnerowała w tym filmie dwom świet­
nym aktorom komediowym. Eddiemu 
Murphemu i Danowi Aykroydowi. W Nie­
oczekiwanej zamianie miejsc objawił się 
w pełni komediowy talent Jamie Lee Cur­
tis.

Następnym popisem była brawurowo 
zrealizowana komedia kryminalna A Fish 
Called Wanda. W tym filmie, reżyserowa­
nym przez Charlesa Crichtona gra dziew­
czynę imieniem Wanda, jedna z czterech 
osób, z których składa się gang rabun­
kowy. Pełna wdzięku i temperamentu, o- 
kazuje się także osobą nadspodziewanie 
sprytną — wykorzystując nieporozumie­
nia w męskim zespole, zagrania dla siebie 
cały łup. Film został przyjęty bardzo do­
brze, a “jeden z członków gangu” otrzy­
mał w zeszłym roku Oscara za rolę dru­
goplanową. A Fish Called Wanda cieszy 
się nadal ogromną popularnością, czego 
najlepszym dowodem jest ciągłe powo­
dzenie kasety video.enie kasety vid 4:3 stri7 J3



polka potrafi
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Gdy była małą dziewczynką lubiła 

bajeczkę o królewnie Śnieżce i siedmiu 
krasnoludkach Kiedy stała się już podlot­
kiem, marzyła o gromadzie siedmiu męż­
czyzn, którzy by ją stale adorowali. Nigdy 
jednak me śniła o tym, że jej dziewczęce 
marzenia staną się kiedyś rzeczywistością 
- zwierzyła się zachodnioniemieckiemu

Danuta.,Video-Magazin".czasopismu
Lato, baśniowa królewna Śnieżka, spod 
krośnieńskiej wsi. Zamiast krasnali przy­
prawia o zawrót głowy dorosłych męż­
czyzn, którzy ją wykreowali, dzięki jej 
ogromnemu biustowi (102 cml), ubezpie­
czonemu na okrągłą sumę miliona marek 
zachodnich - na .Miss Filmworld of Filmtes- 
tival Cannes"

Przyznanie takiego tytułu kopciusz­
kowi o wzroście 157 cm, spowodowało 
istną lawinę ofert ze strony ilustrowanych 
magaznów przeznaczonych wyłącznie dla 
mężczyzn. Wkrótce obfity biust młodej 
Polki ozdabiał kolorowe okładki popular­
nych magazynów .Playboy" i „Penthouse", 

amerykańskiejzarówno europejskiej I

edycji tych pism. Ukazało się także spe­
cjalne wydanie .Penthouse — ER-Danuta- 
Special-Magazine", które stanowi ozdobę 
wielu menedżerskich biurek.

Odtąd ponad 400 mageizynów dla 
panów zabiega stale o pierwszeństwo pub­
likacji nagich wdzięków 23-letniej Danuty 
Lato, która chętnie pozuje । przystaje na 
każdą korzystną dla mej propozycję, bo jak 
sama wyznaje, nie jest żadną mniszką, lecz 
ekshibicjonistką

Wprost trudno uwierzyć, z jaką łat­
wością ta niegdyś wyjątkowo skromna 

niewiasta ze wsi Szufranowa do niedawna 
jeszcze wstydliwie ukrywająca swoje 
olbrzymie piersi (zawodowo wykształcona
w stolarce meblowej, a zatrudniona w 
charakterze pomocy kuchennej w szkolnej 
stołówce w Krośnie i pomagająca w
gospodarstwie rodziców przy dojeniu 
krów i oporządzaniu obory), z dnia na 
dzień stała się znaną i popularną na 
Zachodzie fotomodelką i gwiazdą tilmo-
wą.

Liczni sympatycy zorganizowali pier­
wsze jej fankluby w RFN, Śan Jose w Ka­
lifornii i Brisbane w Australii, a Holendrzy 
- w telewizyjnym programie „PIN-UP- 
CLUB" wykreowali ją na dziewczynę roku.

Wystąpiła dotąd w ośmiu filmach (nie 
licząc epizodycznej roli w „W labiryncie"), 
w których błysnęła niezłym talentem aktor­
skim. Ostatnio reżyser Marek Piestrak 
zaangażował ją do filmu psychologicznego 
„Return of The Wolf”, w którym kreuje rolę 
modelki, usiłującej pozbawić życia mistrza 
pędzla i palety.

Danuta Irzyk vel Lato prosperuje w 
zachodnim showbiznesie już blisko pięć lat 
i w tym czasie zgromadziła dzięki rozbie­
ranym orgietkom niezłą fortunę, która poz­
woliła jej stać się właścicielką sześćsetlet- 
niego 21-pokojowego pałacyku w bawar­
skim miasteczku Bamberg. Prowadzi po­
noć niezwykle poprawny żywot katoliczki, 
wychowanej w rodzinnym domu w kulcie 
pacierza i konfesjonału. Dlatego jej 
prywatne życie pozbawione jest ro­
mansów, nałogów, skandali i rozwodów, co 
dla tamtejszej prasy me stanowi żadnej I 
atrakcyjnej pożywki. '

W codziennej poczcie otrzymuje śred­
nio 20 listów miłosnych od sympatyków i 
wielbicieli z całego świata Nie brak także 
ofert matrymonialnych.

Nagrała także płytę w niemieckiej 
wersji językowej, która cieszy się olbrzy­
mim powodzeniem w zachodnich dyskote­
kach. Ostatnio ukazał się jej kolejny singiel 
z dwoma piosenkami: „For You Love" - .No- 
bodys Woman" oraz 45-minutowa muzy­
czna kaseta wideo, zrealizowana w ba­
jecznych plenerach wyspy Barbardos na 
Morzu Karaibskim.

Na pytanie dziennikarza, czy przy tak 
niezwykle aktywnym i wyczerpującym 
życiu zawodowym starcza jeszcze czasu 
na życie prywatne i miłość - Danuta Lato 
odpowiada, iż należy do kobiet wyjątkowo 
wrażliwych i uwielbia spotkania w zaciszu 
domowym, zaś jej partnerzy - zarówno na 
planie filmowym i w życiu prywatnym - wy­
różniać się muszą nienagannymi manie­
rami i wyjątkową inteligencją. Zamiast 
monotonnego życia towarzyskiego, które z 
trudem znosi, codziennie szlifuje do per­
fekcji język niemiecki i angielski.

Dlaczego Danuta Lato jest na Zacho­
dzie tak wysoce ceniona i powszechnie 
łubiana? - zastanawia się zachodnionie- 
miecki dziennikarz „Video-Magazin"? - i 
zaraz potem sam udziela sobie odpowie­
dzi: widocznie z tego powodu, iż jako Polka 
wyróżnia się wyjątkową pracowitością i 
talentem i mimo zewnętrznych cech seks­
bomby posiada w sobie dużo naturalnego 
wdzięku.

ALFA RAJMUND CZOK 
„TN"
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Nikt z nas nie jest chodzęcym ideałem, 

każdy ma jakieś swoje punkty słabości. 
Nawet te najszczęśliwsze pary małżeńskie 
maję odmienne poględy na codzienne spra­
wy. Nie próbujmy więc ..na siłę" naginać 
naszego partnera do wyznawanych przez nas 
..żelaznych zasad". Będ/my hardziej to­
lerancyjni i wyrozumiali. W życiu codzien­
nym trzeba stosować pewne kompromisy, 
aby wzajemne współżycie było serdeczne i 
życzliwe.

A oto lista drobnych konfliktów mał­
żeńskich. które prowadzę bardzo często do 
wielkich kłótni. Przyjrzyjmy się im uważnie 
i zrezygnujmy choć raz z naszych domo­
wych przyzwyczajeń.
I. Głośne słuchanie muzyki stereofonicznej 
— cicha muzyka z radia
2. Śmieci powinny być wyniesione natych­
miast — mogę być wyniesione później.
3. Przez telefon można rozmawiać godzi­
nami ze swoję bliskę przyjaciółkę — telefon 
służy do załatwiania konkretnych spraw .
4. Omawianie czytanych w danym momen­
cie informacji prasowych — czytanie prasy 
w zupełnej ciszy
5. Zachwyt nad starociami — zachwyt nad 
najnowszymi modelami
6. Robienie zakupów raz w tygodniu — ku­
powanie wtedy, gdy robi sip już pusto w

1

lodówce
7. Półmrok w pokoju stwarza romantyczny 
nastrój — światła powinny być zawsze 
zapalone
8. Pozwalanie sobie na dłuższe spanie w 
soboty — wczesne wstawanie, aby mieć 
czas na wszystko — gimnastykę, kępiel. lek­
turę
9. Rachunki powinny bvć płacone bez 
zwłoki — mogę być zapłacone tuż przed 
..ostatnim dzwonkiem"
10. Ręcznik powinien być ładnie złożony 
— może wisieć lub po prostu leżeć
11. Głośne przeżywanie wydarzeń spor­
towych — spokojnie oględanie transmisji 
sportowych
12. Naczynia powinny być wymyte zaraz j^jny powinno się celebrować tylko z 
po kolacji — mogę być wymyte nawet najbliższę osoba.
następnego dnia

r.
1;

III

'i

20 błahych 
powodów 
do kłótni 

które

mogą
doprowadzić
do rozwodu

I3. Jemy zawsze porządne śniadanie — 
wystarczy nam filiżanka kawy na śniadanie
I4. Na imprezg towarzyską należy przy­
chodzić zawsze na czas — można być trochę 
spóźnionym, to wygljida lepiej
I.S. W zimie można lekko uchylić okno — 
wszystkie okna powinny być szczelnie 
pozamykane
I6. W łóżku można spać bez żadnej bielizny 
— koniecznie trzeba mieć na sobie bieliznę 
nocnę
I7. Na lotnisko można przyjechać nawet 15 
min. przed odlotem samolotu — koniecznie 
trzeba być co najmniej 4.5 min. wcześniej 
IX. Płyty czy dyski powinny być ułożone w 
określonym porzędku — mogę być ułożone 
dowolnie
19. Zbieranie pustych puszek — wyrzucanie 
ich do kosza
20. Huczne obchodzenie urodzin — uro-

— NIENAWIDZI SOLI?
— ON NIE UZNAJE 

GOTOWANIA BEZ 
SOLI!

ęd ze str 15
Tak więc w karierze Jamie Lee Curtis 

sukces, goni sukces. Niedalej jak kilka 
tygodni temu otrzymała nagrodę publi­
czności za rolę w soap operze Anything 
But Love. a na ekranach kin możemy ją 
oglądać w filmie reżyserii Kathryn Bige- 
low pt. Blue Steel, gdzie kapitalnie zagra­
ła policjantkę. Wszystko to jednak nie 
przewróciło w głowie uroczej Jamie Lee. 
która mówi o sobie, że jest przede wszy­
stkim żoną, matką, przyjaciółką, córką, a 
potem dopiero aktorką.

Mieszka wraz z mężem, Christopher 
Guest i pięcioletnią córeczką w małym, 
urządzonym w stylu hiszpańskim domu 
w Beverly Hills. Każdy kto do niej zawita 

• ' zostanie poczęstowany kanapką z bazy-
lią, którą aktorka hoduje w swoim ogród­
ku, zaś jedyną oznaką, że jest to mieszka­
nie osoby, która ma coś wspólnego z fil­
mem, jest kolekcja “klapsów”, z filmów 
Jamie Lee Curtis. Ona sama, zawsze u- 
śmiechnięta, bez odrobiny makijażu, woli 
mówić o swojej malej Annie, którą pie­
szczotliwie nazywa “Kluseczką" niż o ro­
lach filmowych. Ponieważ lekarze jedno­
głośnie orzekli że Jamie Lee nie może 
urodzić dziecka, aktorka wraz z mężem 
zdecydowała się na zaadoptowanie ma­
łej dziewczynki.

Dziś Anna ma już pięć lat. Wie, że jest 
dzieckiem adoptowanym, bowiem Jamie 
Lee wyjaśniła jej to. W wywiadzie na ten 
temat aktorka mówi: “Kiedy moja mała 
córeczka woła do mnie “Mamo" ja idę do 
niej w środku nocy. Ona obejmuje mnie 
za szyję i ja wiem, że jestem dla niej “Ma­
mą”. Chcę aby Anna wiedziała, Jak jak ja 
wiedziałam, że “adopcja” znaczy rów­
nież “miłość”.

Drugą miłością Jamie Lee jest jej mąż, 
aktor Christopher Guest, którego po raz 
pierwszy zobaczyła ... na fotografii. “Po­
myślałam sobie wtedy, że to bardzo pięk­
ny mężczyna i zadzwoniłam do jego a- 

, genta, żeby ustalić czy on jest żonaty! 
Nigdy przedtem czegoś takiego nie zro­
biłam!" — wspomina aktorka z rozbra­
jającą szczerością. Spotkali się przypad­
kowo, dwa miesiące później w restaura­
cji, potem on do niej zadzwonił, potem 
ona do niego ... Od pięciu lat są szczęś­
liwym małżeństwem i mają wiele wspól­
nych planów na przyszłość. Niewykluczo­
ne, że zobaczymy ich razem w filmie peł­
nym szalonych przygód, komicznych sy­
tuacji i zaskakujących puent.

KURIER

-Mi
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NA EMIGRACJI
cj rzj cj cj rzj Cl

Seanowni raAniwol
Od następnego (7ó) numeru będziecie otrzy­
mywać "Kuu-lor Ateński" w Innej szuclo graflcz-

Z powodu urlopu tłumacza, Krzysztofa Apo- 
• w dzlslejozym numerze "Kurie-Btolakloa,

ra Atc'rtDkle,'7;o tl nie zamieezcz.-uny kfjclka

"“3. , ,
Przede wszystkim zmieni się format, 
nn A-7, co pozwoli nam na swobodniejszy spo 
sob prezentowania Informacji. cenO

bez zmian!

z A-4
"GRECJA". Przepraszamy.
Mltoanikom informacji o kraju w którym 
obecnie raleszkiamy podajemy pomydlną Info-
iniaojij, że od przyszłego tygodnia kącik 
ten będzie miał o wiele większe nlz doty-
rraac jij

□j rj Cj cj rzj rzj rj chczas rozmiary.

CJCJCJCJCJO

O
KiMh/n:

Oto obiecane przed tygodniem tłumaczenie an­
gielskiego tekstu zamieszczonego w jednej z 
torontońskich gazet niedawno.

Mamy nadzieję że jego treść dostarczyła Pań­
stwu - tym, którzy czekają na wyjazd do Kana 
dy - szczypty optymizmu,niezbędnej w obecnej 
sytuacji.

ZABIERZ ZE SOBĄ DO KANAPY SWOJE MARZENIA

LECZ POZOSTAVJ STARE UPRZEDZENIA

Porady dla imigrantów.

Zabierz ze sobą swoją fachowość, energię, 
ciężka pracę i rozum.

Zabierz swoje marzenia.

Lecz pozostaw stare waśnie i blizny.

Kanada nie jest polem do walki z twoją 
przeszłością Jest nadzieją na przyszłość.

Wszyscy tutaj jesteśmy przybyszami.

Nigdy nie zapominaj po co przyjechałeś do Ka­
nady: żeby lepiej zyć.

Nigdy nie zapominaj dlacyzego opuściłeś svzój 
stary kraj: ponieważ nie był w stanie zostać 
żiemią obiecaną dla ciebie i twojej rodziny.

Kochaj twój stary kraj. Lecz Kanadę kochaj 
bardziej.

Dobrze jest wspominać z nostalgią stare brze­
gi i dawne drogi. Lecz nie możesz oczekiwać 
zmian w życiu i nowych przyjaźni, jeżeli się 
nie zmienisz. Musisz się przestawić.

18

Ucz się języka. Poznawaj nowe szlaki, Oceri 
właściwie, jakim wspaniałym darem jest Kana. 
da. Nie traktuj jej jak przypadkowego rozwią­
zania. Nie oczekuj miłości, jeżeli nie dajeez 
niczego wzamlan.

Oczekuj od Kanady czystego ppwletrza 1 bezple- i 
cznych ulic. Oczekuj dobrych szkó-ł» Oczekuj 1 
równych szans. Oczekuj szacunku. Oczekuj dob- ' 
rych obyczajów.

Nie spodziewaj się przywilejów, szczególnego 
traktowania czy gotowego sukcesu. To tylko 
strata czasu.

Podróżuj.

Zobacz góry, rzeki, doliny.

Zwiedź miasta, farmy, miasteczka.

Poznaj kraj.

Kiedy poznasz Kanadę, zorientujesz sie że 

jest ona w rzeczywistości piękniejsza niż 
w broszurach.

Jesteśmy wybraricarai losu. Dziel z nami na­
szą radość. Podziel dobrą passę. Włącz wieczo­
rem telewizor, czytaj prasę - i wówczas 
wznieś dziękczynne modły.

Stawiaj wymagania. Nie zamykaj się na etnicz­
nej wyspie. Jesteśmy mieszaniną Anglików (Fra­
ncuzów, ) Węgrów, Niemców, Amerykanów, Chiilczy- 
ków. Greków, Indian, Wietnamczyków, Australij- ■ 
czyków , Ukraińców, Duńczyków, Szkótow itd,iu ”

Ucz się historii. Postaraj się zrozumieć, dla­
czego Kanada, sprzyjając USA, nie jest ich 
czą^cia^. Zrozum dlaczego chłodne zimy
i susze, depresje i ciężkie czasy uczyniły Za­
chód skupiskiem banków i barów,szybkiego je­
dzenia'.

Zrozum ciężką dolę tubylców. Zrozum dążenie 
prowincji Atlantyckich do przetrwani..' To są 
dobrzy ludzie. Oni mają swoje powody. Nie osą­
dzaj ich zbyt szybko ani zbyt sur owo. Możliwe, 
ie oni mają rację. Ich strach przed
zmianami mogą być usprawiedliwione.Niektóre 
zmiany mogą byó nietrafne.

W końcu; śmiej się.

■ Ten kraj czasami zmusza do zbytniej powagi.
My często się martwimy.

Podaruj nam swoją przedsiębiorczość i in-
telekt , swój spryt i odwagę.Lecz przywieź 
nam również poczucie humoru. Potrzebujemy te­
go.
Na koniec jedna dygresja : mój ojciec, Franz 
Lautenschiager, przyjechał do Kanady około 
100 lat temu. Myślę, że byłą to najzabawniej­
sza rzecz, jaką kiedykolwiek zrobił, lecz zro­
bił to.



Ken Follett

ipfa

I
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Jo zlekceważył jej odpowiedź i zwrócił się do Henry'cgo: — Masz 
ubranie tatusia i moją mamę. Czy teraz będziesz moim tatusiem?

— Czy nie widziałeś, co miałem na sobie wczoraj wieczór?
Jo skinął głową.
— A więc rozumiesz chyba, czemu pożyczyłem ubranie twojego 

ojca. Oddam je, gdy tylko dostanę coś dlu siebie.
— Czy mamę też oddasz?
— Oczywiście.
— Jedz jajko. Jo — wtrąciła się Lucy.
Dzieciak, wyraźnie uspokojony, zajął się śniadaniem. Lucy wpa* 

trzyła się w kuchenne okno.
— Łódź tu dzisiaj nie dobije — skonstatowała.
— Jesteś zadowolona? — spytał Henry.
— Nie wiem. — Spojrzała na niego.
Nieczuła się głodna. Podczas gdy Jo i Henry jedli, wypiła szklankę 

herbaty. Później mały poszedł bawić się na górę, a Henry sprzątnął a 
stołu. Wkładając naczyniu do zlewu spytał: — Czy boisz się, żc David 
może cię skrzywdzić fizycznie?

Potrząsnęła przecząco głową.
— Powinnaś o nim zapomnieć — ciągnął Henry. — Przecież i tak 

zamierzałaś od niego odejść. Co cię lo obchodzi, czy się dowie, 
czy nic?

— Jest moim mężem — powiedziała. — To się jednak liczy...To, 
jakim był mężem... wszystko... nic daje mi prawu go upokurzać

— Myślę, że dajc ci prawo nie przejmować się, czy go upokarzasz. 
— Nie ma na lo logicznej odpowiedzi. Po prostu tak czuję.
Z rezygnacją machnął ręką.
— Lepiej pojadę do Toma dowiedzieć lię, czy twój mąż zamieru 

wrócić do domu, czy nie. Odzie moje buty?
— W buwiałni. Zaraz przyniosę ci jukąś kurtkę.
Poszła na górę i wyciągnęła z szafy starą myśliwską marynarkę 

Dayida. Byl (o bardzo elegancki, miękki, szarozielony tweed. Lucy 
naszyła na łokcie skórzane laty, żeby materiał się nie przetarł ~ teraz nie 
widywało się juź takich rzeczy. Zniosła marynarkę na dół. gdzie Henry 
wiązał buty. Właśnie uporał lię z lewym i ostrożnie wsunął zranioną 
stopę w prawy. Uklękła, żeby mu pomóc.

" Opuchlizna jakby trochę mniejsza ~ powiedziała.
— To paskudztwo wciąż boli. — Pokręcił głową.
Wciągnęli jakoś but, nie wiążąc go, i wyjęli sznurowadło. Henry 

spróbował witać.
— W porządku — stwierdził.
Lucy pomogła mu włożyć kurtkę. Była ciasnawa w ramionach.
~ Niestety, nie mamy nic nieprzemakalnego — powiedziała.
— Trudno, najwyżej zmoknę. — Przycisnął ją do siebie i szorstko 

pocałował. Zarzuciła mu ręce na szyję i przez chwilę stała mocno 
przytulona.

~ Jedź dzisiaj ostrożniej — poprosiła.
Uśmiechnął się i skinął głową. Znów pocałował ją, tym razem 

krótko, i wyszedł. Patrzyła, jak kulejąc idzie w stronę szopy, a potem, 
kiedy slanęlu w oknie, jeep wolno ruszał. Gdy zniknął, poczuła pewną 
ulgę, ale i pustkę. '

Zaczęła porządkować dom, ścielić łóżka, zmywać i sprzątać. Nie 
potrafiła jednak wykrzesać ani odrobiny zapału dla tych czynności. Było 
niespokojna. Nie wiedziała, co ma teraz zrobić ze swym życiem, i nie 
potrafiła uwolnić się od natrętnych myśli. Dom przestał być nagle 
przytulny: stal się dławiące ciasny. Gdzieś, poza nim. był wielki świat, 
świat wojny i bohaterstwa, pełen barw, namiętności i ludzi, milionów 
ludzi. Chciała też tam być. w samym jego centrum, spotykać nowe 
twarze, oglądać miasta i słuchać muzyki Włączyła radio. Był lo 
bezcelowy gest, gdyż wiadomości spotęgowały tylko dręczące poczucie 
odosobnienia. Nadawano komunikat z walk we Włoszech, poza tym: 
normy racjonowania żywności nieco złagodniały, londyński morderca 
posługujący się sztyletem wciąż grasował. Rooscvclt wygłosił 
przemówienie. Gdy Sandy Macpherson zaczęła grać nn organach. Lucy 
wyłączyła radio. Nic ją to wszystko nic obchodziło, nic żyła przecież 
w tamtym świccie.

Miała ochotę krzyczeć.
Zapragnęła wyjść z domu, nic bacząc na pogodę. Byłaby to tylko 

pozorna uctoMka, gdyż to nie kamienne ściany domkują więziły Potzła 
na górę po Jo, z pewną trudnością odciągnęła go od uwądrc' 
ołowianych żołnierzyków i ubrała w pelerynę.

— Czemu wychodzimy? — spytał
* Zobaczyć, czy łódź przypłynęła 

Mówiłaś, że dziś jej nie będzie. 
Chodźmy Jednak na wszelki wypadek.

WieiyH na głowy jasnożóke kaptury, upięli jt pod brodą i wyizli 
2 domu. Uderzenie wiairu było silne jak nagły cios. Lucyuchwnia »< 
1 omal nie cracite równowagi. W ułamku sekundy jej twarz stała k
mokra, pk gdyby zanurzyła ją wiadrze wody, a końce włoaóww
wysunięte tpod kaptura przelepiły się do policzków i peleryny. Jo 
wrzasnąś ? ZBchwytu i natychmiast wskoczył w kałużę. Ruszyli wzdłuż 
skał irij utoce i patrzyli nu kotłujące się w dole wielkie bałwany, które 
przy brzegu rozbijały się o skały.

Sztorm wyrwał wodorosty z nlezmienonych głębi i wyrzucał jtc 
kępami na piasek i skały. Matkę i syna całkowicie zahipnotyzował 
widok nieustannie zmieniającego się układu fal. Zdarzyło im się to już 
nieraz; morze oddziaływało na nich w magiczny sposób. Lucy nigdy me 
pdtraltlii powiedzieć, ilc cziisii spędzili wpulrując się milcząco w wodę

Tym nizem czar prysnął szybko, gdyż Lucy nagle coś dostrzegła 
Początkowo byl to tylko jaśniejszy błysk w załamaniu fali, tak 
przelotny, żc mc była nawet pewna koloru, a lak mały i daleki, że 
natycłmnasi ogarnęły ją wątpliwości, czy rzeczywiście coś widziała 
Zaczęła szukać go wtrokicm. ale mc więcej nie dostrzegła. Jej spojrzenie 
powędrowało z powrotem ku zatoce i małemu molo, gdzie gromadziło 
się wszystko, co wyrzuciło morze, by po chwili zniknąć, uniesione 
następną, wielką lalą Gdy sztorm ucichnie, pierwszego ludnego dnia 
wyruszą z Jo na plażę szukać skarbów, jakie wyrzuciło morze: wrócą 
potem do domu z kamieniami o dziwnych barwach, kawałkami drewna 
tajemniczego pochodzenia, olbrzymimi mu.szlami i pogiętymi sztab* 
kami zardzewiałego metalu

Znów ujrzała kolorowy błysk, teraz o wiele błizcj Tym razem trwało 
(o parę sekund Uderzył ją kolor, jasnożółly, zupełnie jak ich peleryny. 
Wpatrywała się w wodę przez ścianę deszczu, ale mc umiała bliżej 
określić kształtu, który po chwili znów zniknął. Fale niosły go jednak 
coraz bliżej w kierunku zatoki, gdzie układały swe łupy na piasku.

Uyła (o peleryna Lucy zobaczyła to wyraźnie, gdy fala uniosła ją po 
raz trzeci i ostatni. Henry wrócił wczoraj bez swojej, ale w jaki sposób 
znalazła się w morzu? Fala rozbiła się o molo i wyrzuciła płaszez na 
mokre drewniane deski Lucy przekonała się wtedy, ze la peleryna nie 
należała do Henry'ego. gdyż jej właściciel wciąż tkwił wewnątrz. 
Krzyknęła zc zgrozy, ale zagłuszył ją wiatr. Kto lo jesi? Skąd się lu 
wziął? Czyżby jeszcze jeden rozbitek? Nagle przyszło jej na myśl, że len 
człowiek może jeszcze żyjc. Musi podejść i sprawdzić. Schyliła się 
i krzyknęła do uchu Jo ego: *- Poczekaj tul Słój spokojnie i nic ruszaj 
się! — I pobiegła w stronę molo.

W połowic drogi usłyszała za sobą kroki. Jo biegł za nią. Falochron 
był wąski, śliski i bardzo niehezpleczny. Sliinęli, obróciła iię i chwyciła 
dziecko w ramiona.

Ty niedobry chłopaku! Kazałam cl czektćlkrzyknęła. Spój' 
rzala w górę na bezpieczne miejsce u szczytu skały, przez chwilę 
dygotalu. nic mogąc podjąć decyzji; wiedziała, że za chwilę morze znów

w dól. nłonąc mm rękuch Jo ego.Zliglirnie citihr W koricu ruszyła
Niewidka fala przykryła ciało, a gdy tlę cofnęła. Lucy podeuła na 

(yle blisko, by zobaczyć, ie (o mężczyzna I że od dość dawna muiiai leżeć 
w wodzie, gdyż opuchlizna zdołała już zniekształcić rysy twarzy. Nieżyt. 
A więc nic inoglii już mc dla niego zrobić i nic znniicrziiht ryzykować 
życiu swojego ani syna, żeby ralować zwłoki. Whi.śnic niiiiła się 
odwrócić, gdy uderzyło ją coś znajomego w obrzmiałej twarzy Wpa­
trzyła się w nią. jeszcze nie rozumicjiic i usiłując wyłowić z ptimięci owe 
znajome rysy, gdy nagle, całkiem niespodziewanie, ujrzała lę twarz laką, 
juka była kiedyś. Spnraliżowało ją przerażenie, poczuła, że zamiera jej 
serce.

To mc może być David! - wyszcpiała.
Zuponiinując o niebezpieczeństwie ruszyła przed siebie. Następna 

mnicjsZii falii rozbiła się ojej kolana, wypełniając kalosze spienioną. 
.sliin;| wodą, ale mc zwróciła na lo uwagi. Jo obrócił się w jej ramionach
(wurzłt naprzód Krzyknęła: Nie paJrz! — i przytisnęla go do
ramienia. Zaczął płakać. Uklękła obok ciała. Tak lo byl David Nic 
miała wątpliwości Nic żył już od dawna. Wiedziona jakimś głębokim 
in.stynkicm. by zdobyć całkowitą pewność, uniosła brreg płaszcza 
i zobaczyła kikuty jego nóg Nie była w stanie uwierzyć w lę śmierć 
W iakims sensie życzyła jej sobie, ale żal do męża miesuł się z poczuaem 
winy I lękiem przed ujawnieniem swej niewierności. Ogarniały ją na 
zmianę sprzeczne uczucia: rozpacz, przerażenie, poczucie wolnosa 
I ulea Suilaby jeszcze dłużej bez ruchu, ale następna fala była lak duna. 
żc zwaliła ją z kolan Zachłysnęła się morską wodą, lecz zdołała jakoś 
utrzymać Jo’cgo w ramionach i mc spaść z falochronu Gdy fala cofnęła 
się. Lucy wstała i biegiem ruszyła w górę, uciekając z groźnego zasięgu 
oceanu
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K ondycja zdrowotna Polaków Jest 
zła, wręcz alarmująca. Współczyn-

<

»

nik umieralności niemowląt (16 zgonów 
na 1 000 urodzeń żywych) jest trzykrot­
nie wyższy od obserwowanego w wielu 
krajach Europy Zachodniej. Dorośli żyją 
coraz krócej. Średnia wieku mężczyzn w 
Polsce wynosi 67 lat, kobiet 75 i pozosta- 
je w tyle np. za Szwecją o ponad 7 lat. 
Jeśli chodzi o mężczyzn i 5 lat odnośnie 
kobiet.

Według oceny światowej Organizacji 
Zdrowia (WHO), na 29 europejskich kra­
jów, Polska zajmuje drugie miejsce pod 
względem ilości nagłych zgonów męż­
czyzn w wieku 35-44 lata i miejsce 
czwarte pod względem ilości nagłych 
zgonów mężczyzn w wieku 25-34 lata.

Rozmiarów epidemii nabiera liczba 
chorób układu krążenia: 5 milionów Pola­
ków ma nadciśnienie, milion chorobę 
wieńcową, 100 tys. rocznie ulega zawa­
łom, a 80 tys. wylewom krwi do mózgu. 
Rośnie także w zastraszającym tempie 
liczba chorych na raka, ulegających nie­
szczęśliwym wypadkom, urazom, zatru­
ciom.

Do pełnej oceny stanu naszego zdro­
wia brakuje tylko informacji, na jakie cho­
roby w ciągu roku zapadamy najczęściej. 
W Polsce nie prowadzi się bowiem ta­
kich statystyk. Ogólnie jedynie można 
stwierdzić, że najczęstszymi przyczyna­
mi wizyt u lekarza są dzisiaj: choroba 
niedokrwienia serca, choroba wrzodowa, 
dolegliwości reumatyczne, cukrzyca, 
przewlekłe nieżyty oskrzeli i bardzo 
częsta (3-5 razy w roku) przypadłości 
tzw. grypopodobne tj. przeziębieniowe.

Oczywiste jest, że w takiej sytuacji nie 
może być mowy o obniżeniu wskaźników 
tzw. absencji chorobowej. W1969 roku, 
każdego dnia nieobecnych było w pracy 
(z powodu choroby) 1 140 000 osób. 
Oznacza to (licząc łącznie wszystkich 
zatrudnionych), że opuścili oni, ni mniej 
ni więcej, tylko 280 min. dni w tym tylko 
Jednym roku. Zaś straty z tego powodu 
oblicza się na 2.5 biliona zł, biorąc pod .

ZDROWIE POLAKOW

UJ
00

032

uwagę me wytworzone dobra materialne 
i usługi. Wszystkie natomiast straty, i te 
z powodu nieobecności w pracy, i te z 
racji inwalidztwa i przedwczesnych, 
nagłych zgonów - fachowcy z Łódzkie­
go Instytutu Medycyny Pracy, z których 
opracowań pozwoliliśmy sobie skorzy­
stać, oszacowali w 1989 r. na kwotę 3.2 
biliona złotych.

Znając te medyczne statystyki, prze- 
stajemy się dziwić, że liczba niepełno­
sprawnych doszła w Polsce do 3.5 min. 
osób (w tym z orzeczoną grupą Inwalidz­
ką, I to bez rolników indywidualnych, do 
2.5 min. osób), że rocznie na renty prze­
chodzi 190 tys. pracowników, z czego aż 
10-11 tys. z powodu nieszczęśliwych wy­
padków przy pracy.

Obraz będzie jeszcze pełniejszy, jeżeli 
dodamy, że w ciągu każdego roku ok. 
160 tys. zatrudnionych korzysta z dodat-

'V
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Sbs
kowych (często półrocznych) urlopów dla 
podratowania zdrowia, a ponad 100 tys. 
jest zmuszonych z tego właśnie powodu 
pracować w skróconym wymiarze go­
dzin. Oczywiście za niższym wynagro­
dzeniem.

Jasne, że stanu zdrowia Polaków nie 
można przeliczać wyłącznie na pienią­
dze. Nie sposób przecież wyrazić w zło­
tówkach ludzkich cierpień I tragedii. Na 
razie Ministerstwo Zdrowia ratuje się 
podniesieniem opłat za leczenie I usługi 
szpitalne, rosną też nieustannie ceny 
leków (niekiedy aż o 1 000 proc.), polska 
służba zdrowia staje się coraz mniej wy­
dajna, bowiem sama Jest chora. Pola­
kom zamieszkałym w kraju, w tej sytuacji 
nie pozostaje nic innego, jak liczyć prze­
de wszystkim na siebie i... po prostu nie 
chorować.
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Trzecic litery odgadniętych wyrazów (każdy składa się z różnych liter) utworzą 
imię i nazwisko autora oraz tytuł wiersza, którego fragment powstanie po przenie­
sieniu liter do diagramu. Linia cienka oznacza koniec wyrazu, lima pogrubiona - 
koniec wersu.
A) 155 — 42 — 3 — 52 — 100 — 97 — 30 — 12 — to, o czym dopiero co mówiono
B) 37 — 15 — 64 — 82 — 34 — 26 — 110 — 60 — kanonier
C) 89 — 105_ 66__ 51__ 149__  145 — 55 — 137 — 115 — 92 — starosłowiań-

ski zwyczaj uroczystego odprowadzania nowożciiców do ich sypialni
p) 144_ 43__ 71 __ 9__  140 — 118 — 130 — małż morski na wykwintne przy­

stawki
E) 133 — 119 — 128 — 139 — 45 — 150 — 95 — szydlica, lotos owocowy
F) 136 — 160 — 17 — 29 — 146 — 111 — jaźwicc
G) 132 — 158 — 62 — 91 — 38 — 50 — błazeństwo
H) 1 _ 85 — 135— 159 — 117 — 16 — 72 — 151 — 33 — 58 — odsłonięta część 

sceny przed kurtyną
I) 90 — 108 — 106 — 123 — obecność powietrza w jamach ciała
J) 77 — 113 — 70 — 11 — 99 — 147 — 8 — lokaj
K) 79 — 112 — 75 — 101 — niwa
L) 81 — 44 — 4 — 116 — 161 — 10 — 23 — 94 — 67 — rodzaj nadbudówki na 

statku

L) 6 — 22 — 48 — 157 — 152 — 59 — 20 — wagon przeznaczony do ruchu pasa­
żerskiego na bocznych liniach

M) 74 — 142 — 78 — 114 — 25 — składnik tradycyjnego angielskiego śniadania
N) 39 — 153 — 162 — 63 — 27 — 57 — 102 — staropolskie określenie skąpca, 

dusigrosza
O) 143 — 109 — 129 — 61 — 141 — 36 — pracownik nadleśnictwa
P) 124 — 49 — 40 — 7 — 46 — 24 — 154 — meduza spotykana w Bałtyku
R) 41 — 2 — 68 — 120 — 12C — 122 — 107 — długotrwały brak deszczu
S) 131 — 13 — 98 — 5 — 103 — 84 — 156 — 32 — sprzedaje m.in. beletrystykę, 

podręczniki, encyklopedie
T) 93 — 86 — 28 — 56 — 83 — 80 — 31 — 148 — kołodziej, stolarz wiejski
U) 65 — 88 — 53 — 76 — 104 — urządzenie do wykrywania obiektów podwod-

nych
W) 121 — 127 — 19 — 69 — 138 — 134 — 73 — 96 — człowiek zmienny, kapryśny
Y) 87 — 21 — 54 — 14 — 35 — 47 — 18 — 125 — 163 — uruchamianie telewizora 

lub radia

Ulicą idzie ogromny kondukt 

pogrzebowy. Ludzie niosą dziewięć 

gumien, a na przodzie kroczy oastor,

ksiądz i pop. Jeden z obserwujących 

pyta sąsiada;

— Nie wie pan dlaczego nie idzie

De Gaulle spytał Chruszczowa;

— Jaka jest różnica pomiędzy 

komunistą a bandytą?
Chruszczów odpowiedział bez 

chwili wahania:

— Jakieś czterdzieści centymet­

rów.

• « •
Do Urzędu Bezpieczeństwa

zgłasza się człowiek, który ofiaruje 

swoje usługi, jako konfident. Dyżurny 

oficer mówi mu, że nie, że mają już 
wystarczającą ilość pracowników. Ale 

on się upiera i podkreśla stale, że ma 

szczególne ku temu zdolności. Post­

anowiono zrobić z nim jednak próbę.

— Wie pan — powiedziano mu — 

za kilka dni odbędzie się w Sali Kon­

gresowej akademia ku czci, w której 

weźmie udział cały rząd i KC. Pojawią 

się na sali przed 3 tysiącami ludzi. Jeśli 
pan potrafi odnaleźć w tym tłumie 

wroga, przyjmiemy pana.

Akademia zaczęła się i po 20 

minutach telefon do UB. Dzwoni ter 

nowy adept i mówi:

— Towarzysze, w 3 rzędzie, fotel 

numer 16 siedzi wróg.
Zaciekawieni tym funkcjonariusze 

urzędu aresztują wskazaną osobę, 

przeprowadzają rewizję i znajdują u 

niej broń, fałszywe dokumenty i dolary. 

Gratulują zatem ochotnikowi i pytają w 

jaki sposób odkrył tak poważnego 

wroga.
— Zupełnie zwyczajnie. Metodą 

Stalina.

— Rozumiemy — pokiwali głową 
oficerowie UB — ale chcielibyśmy 

wiedzieć coś o praktycznej stronie.

— Metodą Stalina, który powie­

dział: wróg nie śpi!

też rabin?
Tamten odpowiedział: '
— Przecież wypadek zdarzył się 

w kopalni, a nie w rządzie.
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BOGATE
BIEDACTWO
T ego grudniowego dnia 1930 r. 18 let­

nia Barbara Hutton jest najbardziej
znienawidzoną i pogardzoną osobą w Sta­
nach Zjednoczonych. Kraj pogrąża się w 

tbiedzie. Niedawni bogacze muszą żebrać, 
śpią na ławkach w parku. W tym samym 
czasie setki robotników pracują dzień i noc 
nad przeobrażeniem części Ritza w krainę 
z bajki. To pierwszy bal Barbary Hutton. 
Cztery orkiestry, 10 tys. róż, 20 tys. fiołków, 
200 kelnerów, 150 dań, 200 butelek szam­

Anl ogromna fortuna, ani karuzela mężów i kochanków nie przyniosły jej 
szczęścia. Jej dzieciństwo naznaczone było samobójstwem matki, jej do­
rosłość nienawiścią, jaką wzbudzało jej bogactwo i rozrzutność w czasach 
kryzysu.

pana - wszystko czeka na przybycie setki 
starannie wyselekcjonowanych gości. Na 
schodach prowadzących do wielkiej sali 
oświetlonej sztucznym księżycem i gwia­
zdami Maurice Chevalier, przebrany za 

■ Świętego Mikołaja, każdemu z przybywa­
jących wręcza diament. Ten wieczór, ko­
sztujący ok. 60 tys. dolarów, to punkt zwrot­
ny w życiu Barbary. Pojmuje, że - mimo 
wartego 50 tys. pierścionka od Cartiera, 
który dostała od ojca, Franklyna Huttona 
- tralny jest przydomek, jaki zyskała kilka 
lat wcześniej: "bogate biedactwo".

"Księżniczka" - tak kazała się nazywać 
Barbara - mieszka w trzypoziomowym 
70-pokojowym apartamencie przy 5th 
Avenue, wyposażonym w basen, solarium, 
piekarnię, salę gimnastyczną i dwie prywat­
ne windy. Jednocześnie pisze: "Potrzebuję 
miłości, brak m: wiary w siebie. Jestem gru­
ba, jestem brzydka, jestem beznadziejna. 
Mam za dużo pieniędzy. Nigdy nie wyjdę 
za mąż".

To romantyczne zniechęcenie nie trwa 
długo. W sierpniu 1919 r, odchudzona Bar­
bara Hutton pojawia się na plaży w Can­
nes. Na kortach towarzyszy jej Anglik, 
’eler Storey, syn bankiera, któremu udaje 

się zaprosić ją na noc do swego bunga­
lowu. Jednak muskularny Peter Storey nie 
zdołał odwrócić jej myśli od księcia Alexisa 
Mdivani, którego kilka miesięcy wcześniej 
spotkała u słynnej Elsy Maxwell. Mdiyani, 
przypisujący sobie królewskie pochodze­
nie, był kochankiem Mistinguett, ale i Silvii 
Rivas, bogatej przyjaciółki Barbary. Gdy 
Louise Van Alen, jego na wiele przymyka­
jąca oczy żona, zaskoczyła Alexisa i Barba­
rę w łóżku - wystąpiła o rozwód. Oznacza­

ło to wolną drogę dla "Księżniczki". Ślub 
odbył się w Paryżu 20 kwietnia 1933 r. i 
zgromadził 8 tys. zaproszonych.

Gdy Barbara osiągnęła pełnoletność i 
objęła cały kolosalny majątek, wysłała ojcu 
czek na 5 min, dolarów, aby nie być mu nic 
dłużna. Kolejny milion przekazała na cele 
dobroczynne, a półtora min. przelała na 
konto swego książęcego małżonka, które­
mu zleciła kupno pałacu w Wenecji. Alexis 
"jedyny mężczyzna, który mnie rozumiał' I"
- jak wspominała Barbara, starannie 
urządzał pałac San Gregorio, domyślając 
się, że będzie on pożegnalnym podarun­
kiem od żony.

14 listopada 1934 r. Barbara Hutton ob­
chodzi 22 urodziny. 3 samoloty przywiozły 
do Paryża gości, wśród nich księcia Ali 
Khana, angielskiego dramaturga, Noela 
Cowarda, i Adelę Astaire (siostrę Freda) z 
mężem, lordem Cavendish, markizem 
Portago, jednym z anjbogalszych ludzi 
Europy. W sali, w której wiruje ponad 2 lys. 
tancerzy Coco Chanel i Serge Lilar przy­
patrują się hrabiemu Haugwilz Hardenberg 
Reventlow, me odstępującemu Barbary 
Hutlon-Mdivani przez cały wieczór

Rasowy hrabia pochodzenia prusko-duń- 

skiego, biegle władaiący 5 lęz/k^am' 'a
wówczas 39 lal. Jest świetnym narciarze'^ 
alpinistą i - co me bez znaczenia - n,e 
ma żony. Radość z tego spotkania zarróca 
Barbarze otwarta wrogość, z którą st/ra się 
po powrocie do Nowego Jorku. Zarzuty 
powtarzają się - rozrzutność Na Broad­
wayu wszędzie rozklejone są atisze rekla­
mujące ostatni film. "Najbogatsza dziew­
czyna świata, w którym Miriam Hopkins 
małpuje Barbarę. Lecz "Księżniczce" zbyt 
śpieszy się, aby uzyskać rozwód z Mdiva- 
nim. Nie przejmuje się obrażliwymi dla niej 
tablicami, jakie obnoszą ludzie na ulicy. 
Rozstanie z księciem kosztowało ją m.in 
mieszkanie w Paryżu, kolekcję biżuterii I 
pałac w Wenecji.

W 1935 r. Barbara przyjeżdża do Paryża 
Ma nowego męża, a w dodatku spodziewa 
się dziecka. Garderobą przyszłej matki zaj­
muje się Coco Chanel, a 9 marca 1936 
przychodzi na świat jej syn, Lance Amery­
ka oskarża ją, że zdradziła kraj, wychodząc 
za cudzoziemców i osiedlając się w Londy­
nie. Pracownicy "Woolwortha" strajkują. 
Barbara musi zapłacić ogromne zaległe po­
datki, czego stara się uniknąć Reventlow 
już ją nudzi Ma dosyć przymusowych wa­
kacji z księciem Windsoru i Wallis Simp- 
son, bezustannie ostro pouczającą męża, 
co mu wolno, a czego me Ale przede 
wszystkim me może dłużej znieść obecno­
ści i połączonej z brutalnością natarczywo­
ści seksualnej Revenilowa ani jego upodo­
bania do striptizu.

W maju 1938 r. Revenllow ma już na­
stępcę: księcia Fryderyka Pruskiego, spo­
krewnionego z królem Jerzym V. 26-letni 
książę doskonali w Londynie znajomość 
angielskiego, biorąc kilka lekcji w łóżku 
Barbary. Reventlow usiłuje odzyskać nie­
wierną żonę, śle jej płomienne listy, pełne 
miłosnych wyznań i obietnic. Na próżno. Po 
burzliwym rozwodzie (lipiec 1938 r.) walczy 
dalej, tyle że już o pieniądze Tymczasem 
Barbara spotyka się już z miliarderem 
Howardem Hughesem, odbywającym sa­
molotową podróż dookoła świata

Wróciwszy do ojczyzny, Barbara stwier­
dziła, ze właściwie nic się tam nie zmieniło. 
Otaczają ją ci sami dziennikarze i cl sami 
pracownicy strajkują u Woolwortha. Każde 
niedopatrzenie Barbary jest natychmiast 
wyśmiewane przez prasę Cóz w tym złego, 
ze wysyła służącego po gazety z czekiem 
na 10 lys. dolarów?

Przed Barbarą nowe podróże Coraz 
częściej leż spotyka Cary Grania, "najsłyn­
niejszy dołek w brodzie Hollywoodu". Lon­
dyn, Paryż, Nowy Jork, Palm Beach - 
wszędzie, czy to na balu wydawanym przez 
hrabinę Dorothy di Frasso (dawną przyja­
ciółkę Gary Coopera, która w czasie wojny 
pracowała dla Niemców), na koktajlu czy 
"medianoche", można spotkać Barbarę 
Hutton i Cary Grania. Jej doradcy linansowi 
zaczynają się niepokoić Po księciu, po 
hrabim, czyżby trzecim mężem ich klientki

C.cl.
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“4
miał zostać aktor, czyli takie tnniwj mZ 
zeio?

Slot) odbył sięwhpcu 1942 r Gary Grant 
uczy Barbarę przede wszystkim prostoty 
Udowadnia, ze przygotowywanie posiłków 
może być przyjemne, przekonuje, że krąze 
me rolls roycem w czasach zagrożenia woj­
ną (w Której bardzo chciał uczestniczyć) 
jest niewłaściwe, kontroluje wydatki domo­
we - zbyt wysokie według mego, spraw­
dza rachunki w restauracjach

14 sierpnia 1944 r po gwałtownej kłótni, 
Barbara na zawsze opuszcza Cary Granta I 
rok później uzyskuje rozwód

Ameryka wydaje się Barbarze zbyt cia­
sna Wyjeżdża do Maroka, do Tangeru - 
miejsca pełnego tajemnic, które - Jak ma 
nadzieję - przyniesie Jej szczęście Jej 
zachwyt wywołuje wspaniały pałac, który 
w tym samym czasie pragnie nabyć gen. 
Franco. Zwyciężają miliony Barbary, która 
- jak zwykle - z zapałem bierze się do 
urządzania nowej siedziby. Postój przed 
pałacem staje się obowiązkowym punktem 
programu każdej wycieczki. Barbara, wraż­
liwa na otaczającą ją nędzę, wydaje dużo 
pieniędzy na cele dobroczynne. W dowód 
wdzięczności władze lokalne nakazują 
podwyższenie ulic, tak, by Jej rollsy mogły 
swobodnie jeździć. Jednak nic nie zapełnia 
pustki, jaką czuje Barbara. Coraz częściej 
myśli o Igorze Troubetzky'm, 35-letnirn 
księciu, któremu tytuł musi starczyć za cały 
majątek. Pobierają się w marcu 1947 r. w 
Zurychu.

Książę zauważa, że Barbara jest w rze­
czywistości poważnie chora, że żyje na 
proszkach uspakających, tłumiących głód 
i na pastylkach nasennych. Barbara tyrani­
zuje go, każę czasem czekać 3 dni, zanim 
wpuści do swych apartamentów. Aż do ich 
rozstania, w lipcu 1951 r., Troubetzky usiło­
wał zgłębić sekrety Jej osobowości. Kazał 
nawet grafologom analizować próbki jej 
pisma - na próżno. Gdy zapylano Bar­
barę, czy rozstanie się z Igorem, aby zale­
galizować związek z Henr! de La Tour 
d'Auvergne, odparła: "Czy kobieta nie 
może przyjaźnić się z mężczyzną nie wy­
wołując skandalu?" A jednak skandal wy­
bucha, gdy w restauracji - kabarecie "El 
Morocco", po 12 szklaneczkach ginu, 
Barbara ześlizguje się pod stół.

Pozbywszy się księcia, któremu ofiaro­
wała posiadłość w Gif-sur-lvette, wóz 
wyścigowy i miesięczną pensję, Barbara 
odlatuje do Wenecji, gdzie gości na balu 
stulecia, wydanym we wrześniu 1951 r. 
przez multimilionera, Carlosa Bestegui. 
Towarzyszy Jej Janfranco Raspeni, zajmu­
jący się reklamowaniem kosmetyków Eli­
zabeth Arden. Jej kostium od Diora na tę 
okazję kosztował, bagatelka, 15 tysięcy 
dolarów

Dwa następne lata nie są szczęśliwe dla 
Barbary. Częste przeprowadzki, pobyty w 
szpitalu, mające zlikwidować jej uzależnie­
nie od leków, próba samobójstwa. W po- 

cząlkuch kwietniu 1963 r Biirtjura przeby­
wa w 0«auvllle, gdzie aipotyka ambasadora 
Dominikany we Francji, Porfirlo Rubiroaa 
Byt on kolejno męZerri Flor de Oro 7 rujillo 
- córki prezydenta Dominikany, aktorki 
Daniellu Darrieux I milionerki Doris Duke, 
wielkiej rywalki Barbary Hutton Zwano go 
ironicznia "zawsze gotów", ze względu na 
zadziwiające możliwości seksualne, które 
wprawiały w osłupienie m In. Zsa Zsę 
Gabor, Marllyn Monroe, Joan Crawford, 
Jayne Mansfield, a nawet Evitę Peron Nie 
uganiał się za kobietami, przeciwnie - nie 
mógł się od nich opędzić Barbara jest zdzi­
wiona, że w tej sytuacji zainteresował się 
właśnie mą, ponad 10 lat starszą od mego 
"Dla mnie będzie pani zawsze piękna" - 
oświadcza Rubirosa, zerkając na JeJ ksią­
żeczkę czekową. 30 grudnia 1954 r., 
w dzierl Ich ślubu, Barbara mdleje z 
osłabienia, następnego dnia łamie nogę, 
55 dni później rozwód. Porfirio - to był 
Jego ostatni dobry interes - odchodzi 
zabierając milion dolarów w prezentach i 
dwa I pół miliona w gotówce.

Pewnego styczniowego wieczoru 1955 r., 
w hollywoodzkim barze, Barbara spotyka 
Jamesa Deana, sławnego bohatera "Na 
wschód od Edenu". "To pani staje się bo­
gatsza za każdym razem, gdy dźwięczy 
kasa u Woolwortha?" - słyszy na powita­
nie. Kilka godzin później ląduje w motelu, 
gdzie spędza szaloną noc. On ma 23 lata, 
ona - 42. Rano Dean znika. Ginie kilka 
miesięcy później na drodze do Salinas.

8 listopada 1955 r. Barbara zostaje baro­
nową von Cramm. Baron jest opiekuńczy 
i miły, lecz... "Miał dużo dobrych chęci, ale 
jego skłonności do mężczyzn były silniej­
sze" - jak stwierdził jeden ze znajomych. 
Małżeństwo to nigdy nie zostało skonsumo­
wane. Barbara szuka pocieszenia u 

1970 r. Barbara Hutton i jej "Książę 
Raymond Doan
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Jimmy'ego Douglasa, 27-l«tnł«go syna wy 
soko postawionego wojskowego. Od po­
czątku Ich zażyłości uderza go ogrom 
pasożytujących na Barbarze osób Odkry 
wd w niej kobietę romantyczną, piszącą 
wiersze i wydającą Je pod pseudonimem, 
prowadzącą szeroką działalność charyta­
tywną, w dużej części finansującą odbudo­
wę Wersalu Z drugiej strony - Barbara 
pogrąża się w alkoholu I rozpaczy W maju 
1960 r. usiłuje wyskoczyć z samolotu 
lecącego z Meksyku do Nowego Jorku.

Pałeczkę pocieszenia przejmuje 23-letnl 
Lloyd Franklin, szczerze w niej zakochany. 
Jednak Barbara odrzuca Jego propozycje 
mćtłżeństwa. Jest zafascynowana żonatym' 
obarczonym dziećmi Raymondem Dea­
nem, wietnamskim chemikiem, wyznawcą 
filozofii zen.

Raymond usiłuje leczyć Barbarę z alko­
holizmu za pomocą hipnozy.

Otaczają Ją mniej I bardziej uczciwi leka­
rze, szarlatani, przepisujący JeJ coraz sil­
niejsze dawki środków uspokajających I 
uśmierzających ból, wiecznie sprawia 
wrażenie nieco pijanej. Żaden z JeJ mężów I 
kochanków nie utrzymuje z nią kontaktu, 
z wyjątkiem Cary Granta, rokrocznie wysy­
łającego Jej kwiaty na urodziny. Staje się 
łatwą zdobyczą dla wyzyskiwaczy. Spływa­
ją do niej setki - rzekomo - niezapłaco­
nych rachunków. Graham Mattison, kieru­
jący jej interesami, przekonuje ją, że stra­
cHa dużo pieniędzy na ryzykownych speku­

l-
J-

lacjach i zmusza ją do sprzedania licznych 
posiadłości oraz jeździ po świecie, odbiera­
jąc prezenty, które Barbara lekką ręką roz­
dawała. Kontroluje jej rozmowy telefo­
niczne i listy, wmawia jej, że grozi jej por­
wanie i że lepiej, aby nie wychodziła z 
domu.

Barbara podporządkowuje się całkowi­
cie. Nie wstaje już z królewskiego łoża, 
odmawia przyjmowania normalnego poży­
wienia, pochłania coraz więcej coca-coli I 
nie wyjmuje papierosa z ust. W dezabilu 
od Diora, otępiałym wzrokiem wpatruje się 
w 35 waliz i toreb podróżniczych od Vultto- 
na, rozstawionych po Jej apartamencie w 
Beverly Mills Hotel w Los Angeles, goto.
wych do ewentualnego lecz mało
prawdopodobnego - wyjazdu. Na wy­
chudłej szyi nosi ciągle pędy, na kościstych 
przegubach - ciężkie, złote bransolety. 
Waży 30 kilogramów, lecz znajduje dość 
energii, by rzucić w twarz Grahamowi 
Mattisonowi: "Graham, jesteś największą 
kanalią, jaką spotkałam w życiu. Teraz 
spływaj i daj mi spokojnie umrzeć".

11 maja 1979 r., w ambulansie wiozącym 
ją na oddział intensywnej terapii, osiąga 
wreszcie ów spokój, którego pragnęła od 
urodzenia. Już się dla niej nie liczy fakt, że 
Graham Mattison nie wypełni jej ostatniej 
woli, zapisanej w testamencie, i że dla 
wszystkich pozostanie na zawsze "boga­
tym biedactwem".

'Eli*'
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KROKI W NIEZNANE

L

Rosjanie mają do dziś świadków, 
gotowych potwierdzić fenomen „ogni­
stej kuli',' ale pierwsze wzmianki o tym 
niesamowitym zjawisku sięgają wiele 
wieków wstecz. Diana de Poitiers, 
jedna z nałożnic Henryka II została 
spalona przez „nieznany ognisty 
przedmiot" w dzień swego ślubu, a tok 
wcześniej, jak donoszą ówczesne 
kroniki, osiem osób zostało spalonych 
przez „słońce, które wtoczyło się przez 
drzwi".

Dzisiaj, ogniste kule już nie są roz­
patrywane w kategorii fenomenów, zaś 
naukowcy zastanawiają się nawet nad 
ich wykorzystaniem jako nowych 
źródeł energii. W Rotterdamie, pro­
wadzone są eksperementy wytwa-
rzania energii elektrycznej przy
pomocy sztucznie wywołanych kul og­
niowych. Pierwszym krokiem było wy­
twarzanie tego zjawiska niejako na 
zamówienie. Po raz pierwszy udało 
się tego dokonać w roku 1985, kiedy 
to Holender Dijkhuis, „wyprodukował" 
ognistą kulę unoszącą się w powietrzu 
przez ponad 15 sekund.

Największym problemem współ­
czesnej nauki jest racjonalne wytłu­
maczenie powstawania kul ognistych. 
Początkowe wytłumaczenia, że są to 
w dużej części tylko złudzenia op­
tyczne. wywoływane przez elektryczne 
źródła światła okazały się niepraw­
dziwe bowiem zaobserwowano kule 
świetlne także w pomieszczeniach bez 
sztucznych źródeł energii. Dwójka 
brytyjskich naukowców. Mark Stenhoff 
i E.R. Wooding sporządziła dokładną 
listę, charakteryzującą zjawisko kul
świetlnych. Dla przykładu - w 69 pro­
centach przypadków, kule obserwo-

>-
>’

wano na otwartej przestrzeni, choć 
wiadomo, że mogą one występować 
także w pomieszczeniach zamknię­
tych. W 89 procentach opisywanych 
zjawisk, fenomen zdarzał się w czasie 
burzy, choć ponad jedna trzecia ba­
danych stwierdziła, iż nie był on 
związany z uderzeniem pioruna. Sama 
kula, najczęściej nie przekracza 30 
centymetrów średnicy i daje światło, 
porównywalne z 40 watową żarówka 
Spora część badanych stwierdziła 
również, iż kula „nie mknie a raczej roz­
pada się jakby pod wpływem wybu­
chu". '

IV styczniu 1984 roku, pilot samolotu sowie­
ckiego, lecącego nad Morzem Czarnym, zaobser­
wował tuż przed swoją kabiną tajemniczą świe­
cącą kulę. Kula, jak podała później agencja TASS, 
„zniknęła nagle z pola widzenia pilota, pojawiając 
się w kabinie pasażerskiej. Ku przerażeniu pasa­
żerów ognista kula z sykiem unosiła się nad ich 
głowami, by po kilku sekundach bezszmerowo 
zniknąć”.

TAJEMNICE
NATERY

J- •—fIJ

.'C-rr
f

Kule świetlne ciągle pozostają 
tajemnicą, choć ich przydatność jako 
nowe źródło ernergii me podlega dy­
skusji Wiadomo bowiem, że zawiera­
ją one plazmę, bardzo rzadka na 
Ziemii. a podstawowa w budowie 
gwiazd Nie wszyscy jednak przejmu-

ją się teorią - pewna pani na Florydzie, 
w której pokoju pojawiła się kula „wiel­
kości piłki koszykowej" nie przejmo­
wała się plazmą, wyrzucając kulę pfz> 
pomocy packi na muchy

alfa

I 

i 
i
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Mondiale ’90
Wreszcie 

widowisko!!!
Korespondencja
Knysitofa MRÓWKI x Włoch

Dwa kroki
hDwo kr«ei rfo Obiełulneee triumfu" - to liMK«_»kMłsl<ś<aB» 

wCwriere d«Ue Spert", kupiłem w gebetę (l), 49 mkuri po me* 
MU Wiechy - Ehe, w Wedhu niedaleko Stodlettu OUmpysklege w 
Rzymie. Te tyWeem .3<m hraM” to dreee, >akq muil pekenoć re* 
preięntocja Wiech, by adebyć mklisseliie śwtota.

Adh. I 
PltkarcBom

cóż to był za mecz. 
I obu drużyn nale-

tĄ alę dodatUcowe pńml 
atiwcraenle wldowlaKA

ile za
wreaz.

cle codneso Unpreay. Kameruń.
czylćócn ze 0rę

półfinale przyjdzie im 
grać z Argentyną, która idzie 
do przodu, chociaż znajduje się 
w bardzo średniej formie. Zwy-

W

cląstwo nad ekipą Maradony 
jest więc bardzo prawdopodob­
ne

Po sobotnim meczu trener 
Irlandii Jackie Charlton był 
tak zdenerwowany, że przetrą­
cił kamerzystę włoskiej tele­
wizji. W innych meczach tak­
że nie życzył sobie, żeby go

daje się mieszkańcom mocno 
we znaki. O spaniu np. w cen­
trum Rzymu nie ma mowy, 
dziesiątki tysięcy aut jeżdżą l 
przeraźliwie trąbią, na ulicach 
trwa festa, otwarte są restau­
racje 1 wszystkie tego rodzaju 
przybytki. Władze miast wło­
skich zabraniają co prawda ca-
łonocnych szarż samochodo­
wych, należy jednak wątpić w

szari

skuteczność tych zakazów.

fotografować lub tillmować. Włosi za zdobycie tytułów

czy kom za grę w gorącym 
futbolŁowym rytmie 1 radosną 

Anglikom u nleustępU-piłkę. AncUkosn u nleustęptl- 
wość, dyscyplinę taktyczną I 
umiejętność wygrania spotka.
nla, pnećliwnlk Jeet
(aai”.

W pierwszej połowie doml. 
Afrylkl byłanacja plttcaRy 

przy<iuataj«cas
eona by atakować

ale taktyka Rob.
kontrami

AngUkom prowa.przyniosła ____ 
dzenle: David Platt w 29 min.

1

Charlton zachował się w spo­
sób dziecinny — osoba na tym 
stanowisku jest w jakiejś mie­
rze własnością publiczną, jej 
wizerunek często widnieje w 
środkach masowego przekazu. 
Od tego nie ma ucieczki, chy­
ba ie Charlton nie tyczy so­
bie dalszej pracy w irlandz-

mistrzowskich obiecane mają 
obecnie po 250 min Urów (ok. 
210 tys. dolarów). Inne federa­
cje miały mniejsze możliwości 
— Anglia 200 min, RFN 105
min, Eire 100, Argentyna 75, 
Jugosławia 60, CSRF 55. Ka­

nie podał wysokościmerun

klej federacji, 
Szaleństwo, jakie ogarnia

Włochy po wygranych meczach,

premii dla swoich zawodników, 
ale wypłacił za awans do dru­
giej rundy 52 min lirów na 
głowę.

1/4 finału:
Argentyna - lugostowia 0:0, 3:2 w karnych
AngHa - Komerun 3:2 (2:2, 1:0) 
Włochy - Irlandia 1:0 (1 ;0) 
RFN-CSRF1:O (1:0)

1/2 final?u
RFN ANGLIA
ARGE NTYNA

5-4 (4-3)
WŁOCHY ;■ -z,

ZWRACANE BILETY ZŁOTA . GWIAZDA 
PUCHARU ŚWIATA

Bardzo wielu kibiców bolen­
derskich i brazylijskich po 
wyeliminowaniu ich ekip sprze- 
daje bilety na mecze półfina­
łowe i finał. Za miejsce na

1 brazylijskich Władze Messyny — rodzinne-
nego miasta „Totto" Schilla-

głównej trybunie w meczu fi­
nałowym niektórzy z nich żą­
dają 2500 dolarów.'

26

ciego przyznały mu z okazji 
mistrzostw specjalne odznacze­
nie — „Złotą gwiazdę pucharu
świata”. Piłkarz odbierze ją
jednak dopdero po Mondiale.

dośrodkowanle 1wykorzystał ________  
głową skierował piłkę do 
siatki. Była to na dobrą spra-

skierował pitkę

wę pleoTwsza akcja zaczepna
wysplarzy.

Druga część gry
M!

przejdzie do 
IS jako naj.historii tyOh — -

bardizlej dramatyczne 45 min.
Kameruńczycy zagrali na po­
ziomie nlosipotylkanym dotąd
w Mondiale.

Obrona Anglików nie była 
w stanie przeszlkodzlć “ 

w zdobyciu w ciągu za. 
5 minut dwóch bra.

łowi 
ledwie 
mek.

rywa-

Przy obu udział Roge. 
__ Mdli jest znaczny, dioć 
tym razem gole strzelali Inni. 
W 61 min. Jerome Kunde —

ra

(faulwykoffzystał rzut kamy 
Dutchcra na. MUli). a w u, 

Ekigen Ekeke z podaniamin.
64

Mliii nl' dał 
noiwl.

azana ShUto.

Gdy wydawało się, te dum>
nl Anglicy będą znuaieU
żegnać alę z
wy atak Gary

-----------1 po.
MS, rozpacall.

lAneken dał
Im rzut kamy pewnie wyko, 
rzyetany w 83 min. przez po- 
BZikodowanego.

tę
W dogrywce skopiował

akcję i znów
om

sam wy.
mierzyt sprawiedliwość strze­
lając w '09 minucie po raz 
dri^ ElkuteczsUe z 11 metrów.

4zile byliKameruńczycy i_, 
wyrównać.w stanie 

AngUa: Shllton

ju4
Parker,

Walker, Wright, Butcher (74,
Steven) Pearce, Gascoigne,
Platt, Waddle — Lineker, Bar- 
nes (46. Beardsley).

Kamerun: N’Kono — Ebwei-
ie, Ma&siiig. Kunde, Tataw

Pagal, Liblih, M*Fede (62. 
■ ■ (46. MUla)Ekeke), Maboang
Maflcanaiky, Omam Bly»Ł

Sędziował: Edgardo C. Mea- 
(Meksyk). Żółte kartki:des

Pearce (AingUa), Manłng, MU.
la. WKono (Kamerun).
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Marsz na Rzym ®
Przeszło pól wieku temu Cze- 

et i Słowacy poddali aią Niem­
com bez jednego etrzatu. Tym 
razem strzeUll dosyć cząsto. 
brakowało Im jednak celności 1 
szcząAcla. .Jflemleckt czoig" po­
kona! wiąc kolejną przeszkodą 
1 od stolicy Wioch dzleM go tyt­
ko jedeo etap — pAUtnalowy 
mecz w Turynie.

W plezwsze) połowie Niemcy 
mieli wlącej okazji do zdobycia 
bramlkl. Ich akcje były bardziej 
dynamiczne, ats&ri przeprowa­
dzali większą Ilc^ zawodni­
ków. W 18 nrtaucle doskonale 
strzelał Buchwald, 60 sekund 
później po „główce" żego sa­
mego zawodnika Haaek wybił 
plOcą z pustej bramki. Hseek 
powtórzył zresztą swój wyczyn 
tuż przed końcem plerwwzej po­
towy. ratując drużyną od utra­
ty drugiej bramki. Drugiej, 
^yiż plerwRą atraoUI piłkarze 
(3SRiF w 24 min., po strzale 
Maathaeusa z rzutu karnego.

Po przerwie gracze CSRF 
przyspieszyli tempo i przeszli

do bardziej zdecydowanego ata­
ku. Ich akcje były jeiłniJc zbyt 
i.łooronkowe”, by zaskoczyć ry­
wali. W końcówce drużyna Jo- 
aefa Ventfosa osłągnąla wyraź­
ną przewagą, lecz doakODale o­
kazje zagirzeptńotll — w 79 min. 
VaclBv Nemecek, a tuż przed 
końcowym gwlzdk*ąn — Ivo 
Knolllcek.

eSRF: Stejdlcal - Kadlec, 
Koclan, Straka Hasek, Cbo- 
uanec, KifUk (60. Grtga), Mo- 
ravcllk. Bitek (68. Nemecek) — 
Skuhrayy, Knofllcek.

BFN: lUgner — Buchwald, 
Augenthater, Kohler—Berthold, 
MaMhaeus, ŁRtbarskI, Bein (8t. 
ModUer), Brebme — Kllnamaon. 
Rlekile.
Siłował Bekniit Kebl (Au­

stria), a jednym z artiltrów li­
niowych był Michał Uatklewicz 
(Polska). Żółte kartki: Moray-
clk,
(wnsrscy

BUek, Strąki, Knotlicek
CSRF), lUlnuninn

(RFN). Czerwona kartka: Mo* 
raycik (70 min.).

KALEJDOSKOP • KALEJDOSKOP

Wimbledon ’90
ciekawsze wyniki III rundy

męłczyini; I. LendI B.
Shelton 7:6 (7—2). 6:1 (2—7).

dzlądzu, zdobywając w II par­
tiach 8 pkt,
• W Rybniku awans do (1-

6:4, 6:4: B. Becker P. Cash
naiu MP na' iużlu uzyskali:

0-^), 6:1, 6:4; S. Edberg 
M. Chang 6:3, 6:2, 6:1; B.

Z. Kasprzak 1 R. Jankowski —
13 piet,, T,

Gilbert D, Wheaton
(8-10). 3:6. 6:1, 6:4. 13:11.

6:7
Fajfer 
- 9.

GoUob
II, W.

H, Bem — 8. W.

■ 12. T. 
HelióskI

Za-

• LekkoAfUcATcmy cswófnect 
w Mlfllcu ukońciyl >14 rwyclt« 
9twem reprtaemAcjl RWU< 377 
pdet. Dn»gle mielce 2<]4l(a Po4-
<ka 323 ■piet.. trypnedujie
Ukrainą 313 pM. 1 Bułgarią 133 
pOct. Złe warunki aknoeferyczne 
przeandcodzlly zawodrikotn w u- 
zyekanlu znaczących ramdtatów
• W finale turnieju tenlao- 

wego w Zlnnowltz (NRD) To- 
maaz LlchoA pokonał Pawta 
Ostrowskiego (obaj Polaka) 1:6, 
7:3. 3:6, 6:2.
• Podczas mityngu lekko­

atletycznego FIAA-Mobll w VI- 
leneuye D'Asco Ryszard Ostro-

Kobiety: M. Seles — A. Hen* 
rlcksson 6:1, 6:0; M. Navratl* 
lova ~ J. Wlesner 6:3, 6:3; Z. 
Garrison — H. Sukova 6:3, 6:3; 
K. Malejewa — N. Herreman

btakiwlcz , J. Gdtmóliski — 
7. Z pótdnalu w Zielonej Gd-
rze awansowali do finału:
Korbel
13. W. Załuski

A. Pawlicaek
M.

wski zajął 3 miejsce w biegu 
na 800 m — 1.46,76 wyprzedza­
ny przez N. Kiprotlcha (Kenia) 
- 1.45,60 I M. EveretU (USA) 
— 1.48,71. Wlcemlalrz olimpij­
ski MIke Powell (USA) sko­
czył w dal 8,66. Jest to 5. wy­
nik w historii tej konkurencji.
• Kolarskim mistrzem Pol­

ski zawodowców został w Je­
leniej Górze Zenon Jaskuła. a 
tytuł górskiego mistrza kraju 
zdobył Sławomir Krawczyk (Le­
gia Warszawa).
• Na kortach wartuwsklej 

Legli odbyła slą Impreza ..Po­
jedynek w sloAcu" zorganizowa­
na przez „Exprsta Wieczorny”. 
..Stołeczną Estradą" I 2 program 
TVP. Cały dochM organizato­
rzy przekazali oa Funduaz SOS 
miolatra Jacka Kuronia.
• Liderem rozgrywanego po 

raz 77. Tour de France jeat ko­
larz kanadyjek! — 8teve Bauer. 
Prolog wygrał Thlerry Marie 
(Francja), I etap — Frana 
Masaacn (Holandia), a II etap 
— jazdą drużynową na czas 
grupa holenderska Panasonic.

1

I

1
I

linowski 10.
12, G, Ma-)

P. Pawlicki I

6:3, 6:0; N. Zwiertewa •— B.
M. Kępa — 9. S. Pogorzelski i

Robert
Junior no podium

Żółtowski zdobył

Schulz 6:2, 6:2; J. Novotna 
P. Fendick 6:2. 6:4; S. Graf — 
J. Caprlatl 6:2, 6:4; G, Sabatl* 
ni — N. Tauzlat 6:2, 7:6 (7—1).

Tour de France
3, etap rozgrywanego już po 

raz 77 kolarskiego wyścigu za­
wodowców Tour de France z 
Poitiers do Nantes (233 km) 
wygrał Moreno Argentin (Wło­
chy) przed Christophem Leval- 
ne (Francja) 1 Uwe Raabem 
(NRD), Lider Sleve Bauer (Ka­
nada) wyprzedza o 6 sek, Fran- 
SB Maassena (Holandia) I o 26 
sek, Ronana Penseca (Francja).

M. Si-elski 7.
srebrny medal w wadze 63 kg 
podczas mistrzostw Europy 
juniorów w zapasach w stylu

• Polak Antoni Niemcz b9<
klasycznym z udziałem ra­

• Podczas 
atletycznego

mityngu lekko-
w Sztokholmie

Sleve Backley (W, Brytania) 
ustanowił rekord świata w rzu­
cie oszczepem, uzyskując wynik 
89,58 m. Poprzedni rekord na­
leżał do Patrika Bodena (Szwe­
cja) I wynosi) 89,10 m.

• Jolunta Turcznowicz (Łą­
czność Bydgoszcz) wygrało mię­
dzynarodowy turniej szachowy 
kobiet o Memoriał Im. Fran­
ciszka Konarkowsklego w Gru-

wygrał bieg maretoAakl w San 
Francisco — 2:13.48. wyprzedza­
jąc A. Esptnozą (Meksyk) — 
2:14.93 I M. Tulu (USA) — 
2:16.44. Najezyibsza z kcftiiet Ja­
nia Kledker (USA) przebiegła 
dyatana w 2:3991.

• Czwarte miejsce zająll pol­
scy siatkarze w turnieju junio­
rów w Dreźnie po porażce w 
meczu o ntu^” z RFN 0:3. W 
meczu o 1. miejsce Włochy wy­
grały z NRD 3:0.
• Piłkarze Lecha Poznań

roz(x>cząil udział w rozgryw­
kach Pucharu Intertoot (grupa 
3) od zwycięstwa w Tel Awi­
wie nad miejscowym Yehua 
4:2 (2:0).
• W mistrzostwach Europy 

juniorów w zapasach w etylu 
klasycznym w Lapua (Finlan­
dia) Robert Żółtowski zdobył 
srebrny medal w wadze 68 kg. 
W finałowej walce Polak pne- 
grał na punkty 0:1 z T. Relns- 
hagenom (RFN).

wodników do l.^.t 20. w fiń­
skiej młejscov;oścl Laoua. W
finałowej 
przegrał

walce
0:1

Żółtowski 
Thomasem

Reinshagenem (KFX).

Przegrana pod siatką
W kolejnym spotkaniu tur­

nieju siatkarek „Warneńskic 
lato" Polki przeg."ały z Ho*
lender.kami 0:3 (8:15, 
6:15),

6 15.

Na srebrny medal
w Veszprem zakończyły się

szachowe
zawodników

mistrzostwa świata
niesłj’$zacych.

Reprezentacja Pohki zdobyła
tytuł wicemistrzowski. sro-
madzac w rywalizacji U dru­
żyn 22,5 pkt. MiS’rrern świata
została Jugosławia, która wy 
przedziła Pclsk^; o punk:.
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SBanov/nl Państwo!
z pierwszej ręki".

Młoda nietypowa rodzina grecka 
prosi o szybkie zgłoszenie się 
dziewczyny-pani, której powie-

Niniejszym rozpoczynamy publikowanie ogłoszeń . , .
Zamieszczone w niniejszym dziale ogłoszenia nie były i nie będą 
publikowane w żadnym innym - poza "Kurierem" - środku masowego 
przekazu. Każde z Państwa ma więc szansę na znalezienie dobrze . _
płatnej pracy, skorzystanie z różnorodnych usług, zawarcie korzyst- runki mieszkaniowe, całodobowe 

.. ■■ ■ ■ wyżywienie. Soboty 1 niedziele

- środku masowego rzyłaby opiekę nad swoim dzle- 
okiem. Zapewni bardzo dobre wa-^F

noj transakcji , bowiem wszystkie zamieszczane przez nas reklamy
aktualne.są ------- .

Życzymy powodzenia!
wolne od pracy, 
tel. 48 17 814,
w godz. 9-15 tl

48 11 659 
Dymitr!"

7 PRACA DLA KOBIET l
ANATOLIA - OPERUJEMY 1000 MIEJSC PRACY DLA POLEK!

-poszukujemy opiekunek dla małych i starszych dzieci,
-pań, które zaopiekowałyby sie starszymi, chorymi, sa­
motnymi osobami,

-baby siters,
-kobiet do pomocy w domu - praca z mieszkaniem,
-dochodzących pomocy domowych.

Poszukuję pomocy domowej na 
okres miesięcy wakacyjnych. 
Praca v moim domu na wyspie 
ANDRO (blisko Aten).
-bardzo dobre wynagrodzenie,
-vzy&ywienie+zamieszkanie, 
-atrakcyjne miejsce wypoczyn­
ku w czasie wolnym od pracy, 
tel. 56 55 555-pani "RICA"
w godz. 9 10.50 oraz 15-16.

ZAPEWNIAMY BARDZO DOBRE WYNAGRODZENIA
TNYCH DO PRACY, 
tel. 52 27 149 , 
biuro 6

52 22 555

. OCZEKUJEMY WIELU CHĘ- 
r

ul. Sokratus 25, 1 piętro.

Potrzebne kobiety zna.lące .ję­
zyk grecki do pracy w przea- 
siębiorstwie myjącym klatki 
schodowe budynków.
Praca stała o małym wymiarze 
godzin pracy dziennie(5-4) 
płace co miesiąc.
Tylko poważne oferty.
Bardzo dobre płace! 
tel. 25 14 595,tylko po połu-
dniu. II Dymitr! tl

OFERUJEMY PRACE DLA DZIEWCZYN I KOBIET NA BARDZO DOBRYCH WA­
RUNKACH!

-pomoce domowe - zapewnione mieszkanie i pełne wyżywie­
nie, wolne soboty i >iiedziele, WYSOKIE PŁACE.

tel. 52 58 252"ADA"

PRACA DLA MĘŻCZYZN

4

PRZYJMIEMY WIELE DZIE'rfCZYN DO PRACY W CAFETERIACH ( NIE W PU­
BACH!) W ERETRII - HALKIDA.

-dzienne (ranne, popołudniowe ) godziny pracy,
-bezpłatne zakwaterowanie,
-bezpłatne całodzienne wyżywienie,
-wynagrodzenie 5.000 DRS dziennie

tel. 52 59 055

Duża firma (przedsiębiorstwo) 
wykonująca rożne prace konstruk 
cyjne z elementów metalowych 
poszukuje;
-fachowców (spawcze,monterzy)
-techników, majstrów,
-robotników wykwalifikowanych, 
-robotników niewykwalifikowa- 
nych(do przyuczenia), 
-pomocników.
Praca o charakterze stałym w Ate­
nach i poza Atenami.

i
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Firma prosi o zgłaszanie się 
mężczyzn traktujących pracę po­
ważnie, nie dor^czo!
Gwarantuje“Bar3zó“3óBre wyna­
grodzenia.
tel. 52 27 242, godz. 11 - 14
(prócz sobót i niedziel).

Dysponujesz samochodem, zgłoś 
się do nas!
Firma reklamowa, rozklejąja.ca 
na terenie całych Aten rekla-my 
(plansze reklamowe) poszukuje: 
- stałych wspo'łpracowników - 
szefów ekip rozklejających afl 
sze i montujących konstrukcje 
i plansze pod reklamy.

Jeżeli zorganizujesz kilkuoso­
bowa ekipę mężczyzn , którzy 
b^dą pracować pod twoim kierow­
nictwem, chętnie nawiążemy z 
tobą stałą, szeroką współpracę. 
Twoja szybka i wydajna praca 
jako szefa grupy wyklejającej 
wielkie plansze reklamowe plus 
twój własny transport zapewni 
ci minimum 40.000 DRS w ciągu 
dwóch dni pracy.
Czekamy na poważne zgłoszenia 
osób energicznych , saraodziel
nych, chcących zarobić duże 
pieniądze w krótkim, lecz w pe­
łni wypełnionym pracą czasie!

. Tel: 48 17 814
48 11 659 
godz. 9-15

WARUNEK

INNE :

POSIADANIE SAMOCHODU "Dimitri

/ 
/

Pilnie poszukiwani robstr.lcy- 
pracov/nicy wyklejający plakaty 
na terenie Aten.
-Bardzo dobra płaca,
-Potrzebni tylko solidni 1 
sprawni fizycznie mężczyzn!! 
Tel. 48 17 814

48 11 659 godz.9 -15 
"Dimitri"

Potrzebni robotnicy przy skłar 
dowanlu siana .
-Czas pracy do uzgodnienia,
-Akord (lpaczka siana 30 DRS), 

4 godziny pracy minimum
5.000 DRS!

Tel: 24 65 705, ■
24 40 441 , tylko soboty 
i niedziele.

"Themis"

1 
i

W przyszłym tygodniu wiele innych, atrakcjrjnych ofert pracy, między innymi: 
- modelki,(pokazy mody , prezentacja odzteży).
- prace w pubach, restauracjach,
- oferty dla osób wysoko wykwalifikowanych, .
- wiele miejsc pracy dla mężczyzn - fachowców 

i bez zawodu (możliwość przyuczenia) 1

Masaż - nowo otwarte "STUDIO"
Wyjeżdżasz do Kanady, USA, wra­
casz do Polski. 
chcesz sprzedać: meble, lodów­
ki ,telewizory, video, radiood­
biorniki, książki, drobne prze­
dmioty użytku domowego, 
zadzwoń pod tel. nr 57 38 302 

"NDONIS"

Kupię używane : krzesła, stoły, 
szafy, telewizory i inne.

Tel. nr:57 13 880 
"JORGOS"

Naprawie u ciebie w domu wszys­
tkie marki lodówek, kuchenek, 
pralek, instalacje wodno-elek- 
tryczną.

Tel.nr_64 45 518 
"JORGO"

Koniec twoich problemów z sek-
sj !
P^naceutyki dla pań 1 panów: 
raaście, kremy, tabletki.
spraye pobudzające, ł • ,
potencje (przedłużająi.'' skra 
cające czas stosunku).
Środki antykoncepcyjne.
Tel: 36 20 544 "DYNASTY"

2ące

Masaż - jesteś zmęczony, obola­
ły - zadzwoń.
Ulica 3 SEPTEM\'/RIOU , I piętro

zaprasza.
Przyjdź, sprawdź - u nas le­
piej i inaczej niż wszędzie. 
Ulica NIKODIMU 2 nr 26, 6 piet

- Kifisja :"UNO TURBO DIESED", 
kolor czerwony, nr rej. obcy 
(nie grecki): TO 933920 P 
Tel. 83 29073 
Godz. 8 - 16.

ro. SYNTAGIU.

(iP./AGAi^D ,
^/YSOTIe y/YNAGRODZENIA PIENIĘŻ­
NE ZA PODANIE BLIŻSZYCH INEOR- 
MACJI 0 SAMOCHODACH KTÓRE ZGI- 
N£Łf :

-Syntagma: "HONDA 90 C" kolor 
wiśniov/y, nr rej. YBM449. 
60.000 DRS za informacje 
Tel: 88 20 236

- Plaputa : "LANDA 1200", ko . 
lor biały , ne rej. YK 8405 
Tel: 90 12 155

»Ł O

- Kalitea : BMV nr HH 461-L 
Tel. 90 17 654

- "MAZDA 323" kolor niebieski, 
nr YIO 6039
Tel. 45 55 234

- "FIAT UNO TURBO" kolor wiś­
niowy nr rej. Y2I 1598 
Tel. 36 46 806

T«
PRZEDSTAWICIELSTWO PLL "LOT" W ATENACH INFORMUJE ŻE NASTAPILA 

ZMIANA W LOKALIZACJI BIURA PLL "LOT"!
NOWE BIURO MIEŚCI SIĘ PRZY ULICY YENIZELOU 15 (PANEPISTIMIOU) 

BIURO CZYNNE JEST W NASTĘPUJĄCYCH GODZINACH :

- OD PONIEDZIAŁKU DO PląTKU OD 9 - 17-TEJ, 
- W SOBOTĘ OD 9 - 14-TEJ
NUMERY TELEFONU : 32 21 121, 

32 38 638, 

32 31 205
E-WENTUALNIE PRZEZ CENTRALĘ "GOLDAIR" : 32 55 O61 - 5,

32 41 116

i*

I



II «<l II VIII

chylny mik
iziztillwy dziali - wiortk

Siarąj He hamować swoja 
wybujali osobowość. Zi JaJ 
przyczyna obrazisz kogoś, ile 
bedził Cl to wybielone Przy-

WAOA.

sanosoisc 
U xn 101

leiMŚ czuaml zbyt fry wolny 
Bądź oitrużnlajłzy w wybona 
przyjaciół Bedżit lo dobry 
tydzień do finansowych inwt 
itycjl. Pnychylny znak - 
PANNA, szczęśliwy dzitń - 
sobola.

toa.N 
M w I. IV Ogólnie czeka Cle dobry 

tydzień Będziesz musial 
podjąć pewne poważne decy­
zje. które zaważa na reszcie 
roku Weekend zachęca do 
lenistwa Przychylny znak - 
KOZIOROŻEC, szczęśliwy 
dzień - czwartek

>«s«»
11 VIII- III. Powinieneś bardziej uaktywnić 

sie towarzysko, przyniesie Ci 
to spore zmiany w życiu emo­
cjonalnym. W sobotę czeka 
Cio interesującą rozmowa 
Przychylny znak - BARAN, 
szczęśliwy dzień - niedziela

Środek lygodnia upłynie CiWOONIII
II I- H II pod znakiem rozrywki: konI-

cert, kino Postaraj sic sko­
rzystać z łatwości z jaka na­
wiązujesz rozmowę z dopiero 
co poznanymi ludźmi Przy-
chylny znak RYBY.
szczeilliwy dzień - piaiek

znak

Twoje Zycie towarzyskie I 
uczuciowe bedzie doskonała 
ucieczka od codzienności. 
Sobola przyniesie miły wie­
czór we dwoje. Przychylny

n.os 
II IX-II X

1

dzień - soboli
RAK. jzczeiiliwy /HP

Ostatnio nie dopisuje Ci tem­
perament Zrób coś, bo tracisz 
na tym Skorzystaj z propo­
zycji, która otrzymasz pod 
koniec tygodnia. Przychylny
znak

< dzień - piątek.
BYK. szczęśliwy

H II - III
Tydzień przyniesie ciekawe 
nocne życie. Postaraj iie to 
wykorzysiać. ale bez przesa­
dy... OdpoczniJ w weekend.
najlepiej w miłym (owarzy- 

L'łivlnv znak -
i

siwie Przychylny znak

•LiiNiirs 
II V —10 VI

Większość tygodnia spędzisz 
w domu. Dobry tydzień dn 
nawiazania nowych znajomoś­
ci. Niezła sytuacja finansowa. 
W weekend czeka Cie przy­
jemna wycieczka. Przychylny 
znak - STRZELEC, szczęśli­
wy dzień - sobota.

STRZELEC, szczęśliwy dzień 
— środa.

KAR
MII

Poznasz nowych ludzi, a nie­
które z tych znajomości mogą 
okazać sie trwalsze. Twoja 
prawdomówność dostarczy Ci 
przejściowych kłopotów. 
Przychylny znak - WAGA, 
szczęśliwy dzień - środa.

FUTRA 
ANNA-ARIS
SPRZEDAt WYSYŁKOWA

PORAUAS ARISTI DIS

SHOSSION 
}J S-łl XI

ITOZIIIC 
II Ml-ll XII

ul.TSALDARI (Pireos) 1O,p.lV

104-31 ATHENS OMONIA

tel. sklep.52 37681 tel dom 5147 128
SI

Tydzień fascynacji kimś, kto 
reprezentuje obca kulturę A w 
ogóle to dobry tydzień do 
nawiazania związków uczucio­
wych. W sobotę dasz komuś 
ważna obietnice. Przychylny 
znak - STRZELEC, szczęśli­
wy dzień - niedziela.

Nie dotrzymałeś watnego 
zobowiązania. Zrób to konie­
cznie w tym tygodniu. W nie­
dziele masz szanse poznać cie­
kawego SKORPIONA. Przy-
ehylny znak BARAN.
szczeilliwy dzień - sobou.

BOUTIK
W lAŻDA SOBOTĄ X NX£DZX£Xią

W .KLUBIE POLSKIM "
BĘDZIE CZYNNY BOUTIK 

____  I'
ALEKSANDRA .

GODZINY URZĘDOWANIA ! 
SOBOTY 19;00 - 21.00 
NIEDZIELE 17100 - 19.00 ........

PRACA dla kobiet polskich.

Prace dochodzące 1 z laleszkanlaB.

Bardzo dobre zarobki.

Biuro •• AAATOS - ABANA

STR. WERANZEROU 5

PLAC KANIOOS

6 pletro- 

tel. 3631995 

Marł ja 1 Janek

FILMOWANIE YIDEO
CHCESZ MIBÓ JAKAB HIŁ4 PAMIĘ- 

TKB Z ATEN
0H0E8Z ZAPZ8AÓ OBRAZ MIASTA , 

TWOJEJ RODZZR ŁUB PRZYJAOIOl
A MOZB PZERW8ZB DNI tYOIA

WASZBOO SZIBOU
ZADZWOM POD mmZR 94 S4 194*

IJARBK 

18.00

OODZZOnZB os OOSZ'

BĆWHIBI 8ŁUBI onzoiR

I mHB UKOOZTBIOaOI

ZAWODOWY IaNCRZTSTA BtlMIUB

Z OWARAH0J4 WZSOEIBJ JAZOŚOZ

SPRZęTSM ] 

PER DIS C PIAN

PABASOnO H81-8D

MONTAŻ SCEN Z UROCZYSTOŚCI ♦ 

MUZYKA * MIOAHKZ Z ATEN. 
CENA PRZYSTĘPNA
AUTOMAT TELEPONICZNYl 9i67<yi6
"NI KOS 1 TBBZA"

FILMOWAMEYIDEO
Fllaowanie keuaerą eldeo PaziMo- 
aic B U-7. Temat według jeże­
nia. K^solca Jalcobd nagrań. 
(2 lata praktyki).
Telefon do mieszkań greckich, 
pytać o Uetrlf.
Poniedziałek godz. l$-16-tej, 
tel. 9934179.
Czwartek godz. 9~1^~^bJi 

tel. 6550765,

t
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RENA TOURS 
TRAVEL AOENCY OFFICE 

ath. giannoulopoulos s sia paatneaship company

2. VILARA str. ATHENS ? PIĘTRO 
TEL. 5240050 - 5249656
A.F.M. 92535510

- STALE LINIE AUTCKASOWE 

C21ECJA - POLSKA I POLSKA - GRECJA 

kursy CO TYDZIEŃ

-NI TEROilE POLSKI Mlłff SWOJE BIURA TURYSWCZNE

-młP.łWTTTr.TTMY TANIE WYCIECZKI DO C3LECJI Ł4CZNIE 

Z ZAKWATESOWANIOt I ZAŁATWIEWIOl WIZ

-ORCANIZUJEM TANIE W>rClECaa NA TEREITIE GRECJI

- SPBliDAJEMf RTTJW LOTNICZE I AUTOBOSOWE

yiTySTlfTE PORMAmofeOI ZAŁATWISZ W NASZYCH 

BIUHACH W OlECJI I W POISCE

BIURO ff ATENACH CZTKnE JEST W G0D2 10-15-te3
17-20-tej

58-400 KBOSNO
ul. Lwowska 21, tal. 2o 11

KRZYSZTOF JACHNA ' 

Kasz list z Kanaiiv. 

Kontakt z Marianem

-rouB*

POLECA SWOJE USŁUGI. 
26-100 BUSKO - ZDRÓJ 
oa. SiŁorakiego pawilon lo, tel. 26-11

K sobotj

20t00 -2..00 pod kościnłęm 

lub telefon do pracy.

A A 4“

D-h Zjidrzejowi lialeclLienu, 

PrzewoćrJczącemu Kręgu Instr:/ktors

--kiego "Kierunek"

za zorganizowanie rajdu Rks Am 

Pirackim"

udziela pochwal^-

Komendant GAT.tTSIOU

UWAGA "'

0ka^’'ji5’' powrot autokarem do 

Polski, po bardzo nisldch cenach i 

Zapisj' i ookladne informacje 

w dzlepach 'tnna - Purs*',

uL • fóuaodourou 13» III piętro

w godze 18.00 - 21.00

Dr A.AIIDROIOSICL 

udziela porad 

z medycyi^’ ogólnej 

i chirurgii.

PeTiULONA 

ul. Ptolemaidos 51• II

FIRMA

PARYS
FUTRA • NORKI ■ BŁAMY ■ TIUL

CENY HURTOWE

ATENY CENTRUM

UL. NIKIFOROU 1 3 PIĘTRO

( OBOK HOTELU lASON )

TOAST CENTER
8.AHARNON 
okolice
*

* poleca:
PL.VATIS

* piwo kuflowe, BBndwiCBC, 

* kawa, WÓDKA wyborowa

* oraz OBSŁUGA

* 

*

i

I

W J^ ZXJŁU

POISKIM !
w lokalu znajduje się tei 
tablloa ogroazefi » Infor^ 

* maojami na temat mleaskaft
1 pracy.

^ARIS - FURS=
FOK MINK ir kSnAKHAN * RACOON 
BŁAMY * FUTRA ★ KARAKUŁY W NORKI

CENY HURTOWE
ATHENS OMONIA VIŁARA 8TR. 4

TSALDARI (PIREOS) ST. 8 (II) P.

ABISTIOIS KONSTANTINIDIS TEL 52 31130

TEL 52 42 555

MIS3A 
KERYGMA UfUMŃiKln la

Zapraszamy na spotkania 
4 każdą sobotę o godz. 18.00

Ateny - Omonia , ul. Epikoureu 19

KUPNO
NAPRAWA
sprzedaż

lod6’'ek, pralek , olecó’ 

elektrycznych.

Nr telefonu : 86^2?^k29

od godz. 19-te3 do ?1-<J *^otrek. :

chirurg-stomatolog
LILI BARLAMA

Przyjmuje od poniedziałlc. 
do piątku w godzinach; 
10-15 1 17-20

TANIO
Adres;

uI.LARHaKOS 41 
boczna Michaiła Tody pny 
stacji metra AC.NIIOLAOO

31
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JtanadyJBka - 4 Gannadieu 
Ol. 723-9511 

Połudnlowoafrykańaka - 
124 Klftaaiaa 

Ol. 692-2125

WOLNORYNKOWY
KURS DOLARA 

17? DRS

•aliely «

» nl«4iUt« .

Kotcisla |

kur«
ANai,u,H«^

fint tttft ig
Ihptnptoi laTfcg;

ntfill
w cMflbI epfi.d,4y,5^

I* ■1
• n •• r

** « M

.^łth •ngllih

1 J
Czytam 2 oc.B

dfoni. kart.

lyiast problem-

przyjdź., pomogę!

HANNA TABATT
ASCHOMATON 8 (obok stacji 

metra Thissioni
godi. 17~- 20~ codziennie

■«.yuA6-\
TALtU; 
ihE?. S
'"IASCA:

'SZLNY:
:NA SZMYGiK

K?3Y3;
Y "KURIER ATijisKI"

.1

APOSTOLAKTS
można mFid

W kioskach juz CD PI4TKU
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